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KALENDARZYK
Dzisiaj poniedziałek, 21 

marca — Benedykta, Lubo­
mira.

Jutro wtorek, 22 marca — 
Bogusława, Katarzyny.

Pojutrze środa, 23 marca 
— Pelagii, Oktawiana.

POGODA
Dzisiaj częściowo lub przeważnie 
słonecznie z temperaturą najwyż­
szą od 35 do 45 F (1.6 do 7.3 C).

Jutro bardziej pochmurno, moż­
liwość opadów; cieplej.

Wschód słońca o godz 5:53 rano, 
zachód o godz. 6:03 wieczorem.

PROPOZYCJA POMOCY DLA CONTRAS
Afganistan Przedmiotem Dyskusji
W Dzisiejszym 
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Wzrost Napięcia 
Na Terenach 

Okupowanych
Izrael (Reuter) — Armia oku­

pacyjna przygotowuje się do zgnie­
cenia zamieszek, spodziewanych 30 
marca, czyli tzw. Dniu Ziemi, usta­
lonym jako dzień pamięci sześciu 
Arabków izraelskich, zabitych w 
1976 roku w czasie demonstracji 
przeciw konfiskatom ziemi.

Już aresztowano dziesiątki pa­
lestyńskich aktywistów by zapowiec 
przygotowaniom do obchodów.

W piątek doszło do protestu iz­
raelskich akademików, którzy do­
magali się natychmiastowego wy­
puszczenia na wo!upść prawnika. z 
Pasa Gazy, Hashema Abu Shaban, 
aresztowanego po powrocie z uni­
wersytetu w Tel Awiwie, gdzie po­
tępił metody stosowane wobec Pa­
lestyńczyków przez okupacyjne woj­
sko.
W liście do min. obrony Yitshaka 
Rabina, grupa izraelskich profe­
sorów zażądała bezwarunkowego 
zwolnienia Shabana.'

Adwokat został aresztowany zgo­
dnie z przepisem, który zezwala na 
pozbawienie wolności na okres 6 
miesięcy osobę, zagrażającą po­
rządkowi publicznemu i prowadzą­
cą wrogie akcje. Zarzutów przeciw 
Shabanowi bliżej nie sprecyzowa­
no.

Siedmiu najwybitniejszych ży­
dowskich intelektualistów ze Sta­
nów Zjednoczonych i W. Brytanii 
zaapelowało do rządów Izraela i 
państw arabskich o popracie ame­
rykańskiej inicjatywy pokojowej 
dla Bliskiego Wschodu.

Wśród siódemki znalazł się rektor 
uniwersytetu Harvarda Henryk Ko­
sowski, zdobywca literackiej na­
grody Nobla, Saul Bellow; skrzy­
pek Izaak Stern; naczelny rabin w 
W. Brytanii; lord Immanuel Jako- 
bowicz; profesor filozofii z Oxfor- 
du; sir Izajasz Berlin; znany bry­
tyjski prawnik, Arnold Goodman i 
baron Ellie de Rothshild.

W apelu intelektualistów czy­
tamy: “Utrzymywanie kontroli nad 
dużą i wrogo nastawioną ludnością 
arabską nie zapewni Izraelowi po­
koju. Naszym obowiązkiem jest os­
trzeżenie wszystkich zainteresowa­
nych stron przed opóźnieniem ne­
gocjacji aż do momentu, gdy na 
wszystko może być za późno”-

Premier Izraela, Yitzhak Shamir 
odrzucił plan sekr. Shultza.

Papież Pojedzie 
Do ZSSR?

W dzisiejszym swym felietonie Irv 
Kupcinet iformuje o tym, że Ojciec 
Święty Jan Paweł II być może poje­
dzie w tym roku do ZSSR by obcho­
dzić Millenium Chrześcijaństwa. 
Podobno główny doradca do spraw 
informacji przy ambasadzie ZSSR 
w Washingtonie Oleg Benyuk miał 
podać tę wiadomość.

Podróż Ojca Świętego do ZSSR 
ma rzekomo nastąpić w połowie 
czerwca bież roku. Gorbaczow miał 
zgodzić się na uroczyste obchody 
Millenium.

Szewardnadze 
i Rzędu USA 
Moskwa Krytykuje 
USA Za Interwencję 
w Hondurasie

Washington. (UPI)— W niedzielę 
do Washingtonu przybył min. spraw 
zagranicznych ZSSR, Eduard Sze­
wardnadze. Głównym celem jego 
przyjazdu jest omówienie szczegó­
łów planowanego posiedzenia na 
szczycie w Moskwie, między Gor­
baczowem a prez. Reaganem.

Szewardnadze spotka się z prez. 
Reaganem, sekr. stanu Shultzem i 
innymi wysokimi przedstawiciela­
mi amerykańskiego rządu. Wia­
domo, że będzie usiłował skłonić 
Reagana do podpisania w czasie 
pobytu w Moskwie porozumienia o 
zmniejszeniu o połowę arsenałów z 
rakietami nuklearnymi o dalekim 
zasięgu, tzw. START.

W niedawno udzielonym wywia­
dzie, prez. Reagan wyraził jednak 
obawy, że treść porozumienia nie 
będzie przyotowana przed moskiew­
ską szczytówką.

Jeszcze przed wyjazdem Sze­
wardnadze, Moskwa wydała oświad­
czenie na temat decyzji rządu USA 
o wysłaniu żołnierzy do Hondurasu. 
Dokument ten, choć silnie kryty­
czny, nie zawierał wezwania do wy­
cofania amerykańskich wojsk z te­
go kraju.

(Ciąg dalszy na str.6)

Gen. Noriega 
Przygotowuje Się 

Do Powstania
Panama City (Reuter) — Przy­

wódcy opozycyjnej Narodowej Kru­
cjaty Obywatelskiej zapowiedzieli 
na poniedziałek zorganizowanie 
strajku generalnego, który trwać 
ma bezterminowo, aż do momentu 
opuszczenia stanowiska przez gen. 
Manuela Noriegę.

“Obecnie rozpoczyna się zamach 
stanu w powolnym wydaniu” — 
oznajmił jeden z przywódców opo­
zycji.

Również nie podający swego na­
zwiska jeden z oficerów panam- 
skiej armii oznajmił, iż podział w 
wojsku jest tak silny, że “w ciągu 
najbliższego tygodnia spodziewać 
się należy kolejnej próby zamachu 
stanu.”

Poprzednia próba, na której czele 
stał szef policji płk. Leonidas Ma­
cias zakończyła się niepowodzeniem 
i aresztowaniem głównych uczest­
ników spisku.

Wprowadzono stan wyjątkowy,, 
lecz jednocześnie policja została 
wycofana do koszar. Ulice Panama 
City patrolują obecnie żołnierze 
uzbrojeni w karabiny typu M-16.

Jednocześnie gen. Noriega inten­
sywnie przygotowuje się do ewen­
tualnego powstania przeciwko nie­
mu. Podczas transmitowanej w 
niedzielę przez sieć ABC audycji 
prezydencki doradca do spraw nar­
odowego bezpieczeństwa Colin Pow­
ell stwierdził, iż “do Panamy przy­
były ostatnio duże transporty broni 
sowieckiej i kubańskiej.”

Doniesienia te potwierdził jeden z 
oficerów panamskich, który brał 
udział w ubiegłotygodniowym za­
machu stanu, a obecnie poprosił o 
azyl w USA. Maj. Augusto Villalaz 
oznajmił, iż “w ubiegłym tygodniu 
Noriega wysłał na Kubę trzy samo­
loty transportowe, którymi przywie­
ziono do Panamy 500 tys. funtów 
broni.”

Tymczasem w Washingtonie se­
kretarz stanu George Shultz po­
nownie ostrzegł Noriegę, by przyjął 
propozycję azylu oferowanego przez 
Hiszpanię, gdyż “niedługo propo­
zycja ta będzie wycofana i na wszel­
ką ucieczkę z Panamy będzie za póź­
no.”

z

BETLEJEM, IZRAEL. — W niedzielę zamordowano tu żołnie­
rza izraelskiego. Ofiarą jest 28-letni Mosze Katz. Jest on pier­
wszym żołnierzem izraelskim zastrzelonym na terenach oku­
powanych od grudnia ub. roku kiedy rozpoczęły się tu zamie­
szki Palestyńczyków. (Reuter)

Nowe Ułatwienia
Dla Nielegalnych Imigrantów

Dłuższy Termin Na Składanie Dokumentów
Washington. (NYT, ST, CT)—Pro­

kurator Generalny Stanów Zjedno­
czonych Edwin Meese i krajowy 
dyrektor Urzędu Irnigrąęyjnegą 
Alan C. Nelson w czasie specjalnej 
konferencji prasowej jaka odbyła 
się w ostatni piątek (18 marca), po­
dali do wiadomości nowe informa­
cje mogące poważnie ułatwić niele­
galnym imigrantom staranie się o 
zalegalizowanie swego pobytu w 
ramach Ustawy Imigracyjnej zat­
wierdzonej w 1986 r.

Jak wiadomo, w myśl tej ustawy 
osoby, które przebywały na terenie 
USA nielegalnie od 1 stycznia 1982 r. 
mogą starać się o zalegalizowanie 
swego pobytu. Termin składania 
podań i dokumentów w sprawie le­
galizacji upływa 4 maja 1988 r.

Obecnie, w myśl ogłoszonego w 
piątek ułatwienia, zainteresowani 
legalizacją imigranci zobowiązani 
będą złożyć podanie o legalizację w 
terminie (tzn. do 4 maja br.), ale wy­
magane dokumenty będą mogli uzu­
pełnić nieco później (tzn. nie później 
jak do 4 lipca 1988 r. Zainteresowani 
legalizacją muszą więc koniecznie u- 
dać się do odpowiedniego ośrodka lub 
Biura Imigracyjnego i wypełnić 
obowiązujący prawem kwestiona­
riusz uważany za podanie o lega­
lizację, nie później jak do 4 maja. 
Dokumenty natomiast mogą uzu­
pełniać nieco dłużej, mając dwa 
miesiące.

Prok. Meese zwrócił uwagę, że 
absolutnie nie ma potrzeby, aby 
przedłużać termin legalizacji, po­
nieważ nie będzie to wcale ułatwie­
niem, wprost przeciwnie przyczyni 
się do większego bałaganu i niepo­
rozumień. Zainteresowane osoby 
miały dość czasu—cały rok, by ze­
brać wymagane dokumenty i roz­
począć starania o legalizację swego 
pobytu w USA.

Prokurator stwierdził również, że 
dotychczas o zalegalizowanie swe­
go pobytu w USA wystąpiło 1.4 mi­
liona osób, w tym największy pro­
cent ludzi wywodzących się z 
Meksyku. Spośród podań o lega­
lizacje, 90% zostało załatwionych 
pozytywnie, wobec nikogo władze 
imigracyjne nie podjęły akcji 
karnych, nikogo nie deportowano.

Klauzula zapewniająca kandyda­
tom do legalizacji tajemnicę i to, że 
informacje przekazane władzom 
imigracyjnym nie będą wykorzy­
stane przeciw tym osobom, są 
przestrzegane w 100%—oświadczył 
Prokurator Meese.

Dodatkowym ułatwieniem o któ­
rym poinformowano na piątkowej 
konferencji prasowej jest to, że 

każda agencja stanowa upoważnio­
na jest do zaopatrzenia nielegalne­
go imigranta w aplikację i odesła- 
Jje* dp władz imigracyjnych, by 
mogły rozpocząć starania o lega­
lizację.

W myśl omawianej Ustawy Imi­
gracyjnej, pracodawcy zatrudnia­
jący nielegalnych imigrantów będą 
surowo karani. Do chwili obecnej 
różnego rodzaju grzywnami ukara­
no już 1,587 pracodawców, którzy 
zapłacili kary w wysokości $250,000.

Apelujemy raz jeszcze do wszyst­
kich tych, którzy mimo, iż spełniają 
warunki zawarte w Ustawie Imi­
gracyjnej dotychczas nie rozpoczęli 
swych starań o legalizację, by nie­
zwłocznie zajęli się tą sprawą, bo 
terminie wyznaczonym prawem bę­
dzie za późno. Jak wynika z ostat­
nich informacji, nie będzie żadnych 
wyjątków i prawie wyklucza się 
ewentualność przedłużenia terminu 
legalizacji.

Dla osób podlegających przywi­
lejów EVD tzw. “wizie reaganow- 
skiej” (ci, którzy przybyli do USA 
przed 21 lipca 1984 r.), proces załat­
wiania legalizacji pobytu w USA 
rozpocznie się oficjalnie już nieba­
wem. Ponieważ jednak, procedura 
będzie prawie taka sama, jak lega­
lizacja w myśl Ustawy Imigracyj­
nej, biura pośredniczące i pomaga­
jące w załatwianiu formalności już 
przyjmują zgłoszenia. Oficjalne re­
gulaminy, jak informowaliśmy po­
przednio, ukaża się pod koniec 
bieżącego tygodnia.

W ostatnich dniach mieliśmy sze­
reg zapytań odnośnie sprawy zez­
nań podatkowych IRS. Niektórzy 
obawiają się wystąpić z prośbą o 
legalizację, ponieważ przez szereg 
lat nie płacili podatków państwu.

Odpowiedź definitywną postara­
my się przekazać w najbliższych 
dniach. Zwracamy jednak uwagę, 
że w myśl Ustawy Imigracyjnej, 
żadną informację przekazana przez 
kandydata do legalizacji nie można 
wykorzystać przeciw niemu i wszy­
stkie informacje utrzymane są w 
ścisłej tajemnicy.

Prosty stąd wniosek, że władze 
imigracyjne nie przekażą informa­
cji urzędowi podatkowemu, ale jest 
to nasz wniosek, nie poparty opinia 
znawców. Dodatkowo, zeznania po­
datkowe są tylko jednym z wielu 
dokumentów sugerowanych oso­
bom starającym się o legalizacje, 
jako dowody na to, że mieszkały w 
Stanach w określonym przez usta­
wę czasie, skoro więc nie mamy 
tych zeznań, musimy się postarać o 
inne dokumenty takie jak np. ra-

Nie Zawiodły!
I znów nie zawiodły jaskółki, 

przylatując punktualnie w dzień 
św. Józefa do misji San Juan Ca­
pistrano w Kalifornii. Od wielu 
już lat, przylatują one tutaj zaw­
sze tego samego dnia, mimo, że 
pokonują daleką drogę, bo lecą 
ponad 6,000 mil aż z Argentyny.

Okoliczna ludność oraz bardzo 
liczni turyści, którzy specjalnie w 
tym dniu zbierają się w Capis­
trano, witają hucznie powraca­
jące ptaki. Biją dzwony, ludzie 
wznoszą okrzyki, a jaskółki spo­
kojnie rozlatują się do gniazd, 
które pozostawiły jesienią.

Powrót jaskółek rejestrowany 
jest w klasztorze od 1776 r. Nigdy 
też nie zawiodły. Przylatują 
punktualnie na św. Józefa.

Mobilizacja 
w Korei 

Północnej
Seul (Reuter) — Sześć jednostek 

amerykańskiej marynarki wojen­
nej, w skład których wchodzi rów­
nież lotniskowiec “Midway,” skie­
rowanych zostało do Korei Połud­
niowej. Okręty mają swoją bazę w 
porcie Pusan, na południowoschod- 
nim cyplu Półwyspu Koreańskiego. 
Amerykańskie statki wojenne wez­
mą udział w ćwiczeniach pod nazwą 
“Team Spirit ’88.” Poligon ten, 
nadzorowany przez Dowództwo 
Wojskowe Organizacji Narodów 
Zjednoczonych, jest rutynowym, 
dorocznym sprawdzianem jakości 
i zdolności współdziałania sił po- 
łudniowokoreańskich z jednostka­
mi amerykańskimi. W manewrach 
“Team Spirit ’88” uczestniczy 140 
tysięcy żołnierzy koreańskich i 60 
tysięcy amerykańskich.

Przed rozpoczęciem wspólnych, 
pozorowanych działań wojennych, 
wystosowano zaproszenie do władz 
Korei Północnej w celu wysłania 
swoich obserwatorów na ćwiczenia 
“Team Spirit ’88.” Odpowiedź Phe- 
nianu na propozycje ONZ-u (dowó­
dztwa wojskowego) była jednak 
niezmiernie awanturnicza. Komu­
nistyczna Korea Północna oskarży­
ła kraje biorące udział w tegoro­
cznym poligonie o próbę wywiera­
nia militarnego nacisku na Phe- 
nian, sugerując jednocześnie iż ak­
cje “Team Spirit ’88” są “niezwykle 
niebezpiecznym przykładem prze­
prowadzania testów nuklearnych 
pod płaszczykiem pokojowych ma­
newrów.”

Phenian — ignorując zaproszenie 
ONZ-u—wprowadził na terenie 
państwa pełną mobilizację i ogłosił 
“stan najwyższej gotowości bojo­
wej w obliczu bezpośredniego za­
grożenia ze strony agresora.”

Dyplomaci zachodni i przedsta­
wiciele Organizacji Narodów Zjed­
noczonych nie przywiązują jednak 
większej wagi do kroków podjętych 
przez komunistów z Korei Północ­
nej. W poprzedniach latach, pod­
czas podobnych ćwiczeń sił sprzy­
mierzonych, zachowanie Phenianu 
było bardzo podobne i miało zna­
czenie czysto propagandowe. Nie­
mniej jednak dowództwa obu armii 
której oddziały są zaangażowane w 
“Team Spirit ’88” nakazały swoim 
wojskom niezwykłą ostrożność 
prowadzenia wszelkich działań bo­
jowych a także — na wszelki wypa­
dek — Korea Południowa zwiększy­
ła liczebność swoich sił zbrojnych w 
pobliżu strefy zdemilitaryzowanej.

------------ ■ ■" 

chunki za światło, gaz czy telefon, 
lub wreszczie zaświadczenia od 
gospodarza u którego mieszkali­
śmy lub pracodawcy u którego pra­
cowaliśmy.

Wszystkie te informacje uzyska­
ją zainteresowani w odpowiednich 
biurach, które specjalizują się w 
tych sprawach, m.in.: w biurze 
Kongresu Polonii Amerykańskiej, 
Polskiej Opieki Społecznej czy też 
ośrodkach czynnych przy niektó­
rych parafiach jak np. par św. Jac­
ka itp.

Manewry 
Wojskowe 
w Hondurasie
Powell: “Oddziały USA 
Nie Będą Angażowane 
w Działania Bojowe”
Jamastran (Reuter, CT) — Prze­

bywające w Hondurasie amery­
kańskie oddziały wojskowe stacjo­
nują niedaleko granicy z Nikaraguą 
i przygotowują się do manewrów, 
które mają rozpocząć się w ponie­
działek.

Wspólne ćwiczenia wojsk hondu- 
raskich i amerykańskich potrwać 
mają trzy do czterech dni. Jeden z 
żołnierzy USA potwierdził, iż wcze­
śniejsze doniesienia, iż uczestnikom 
manewrów rozdano ostrą amuni­
cję.

Również rzecznik armii USA ofi­
cjalnie potwierdził, iż w ćwicze­
niach używana będzie tylko ostra 
amunicja.

Rejon ćwiczeń kolo honduraskie- 
go miasta Jamastran obserwuje 
grupa siedmiu kongresmanów, 
członków senackiego komitetu sił 
zbrojnych. W rozmowie z reporte­
rami stwierdzili oni. iż doniesienia 
wywiadu potwierdzają, że oddziały 
sandinistowskie wdarły się dość 
głęboko w terytorium sąsiedniego 
Hondurasu. Według ostatnich do­
niesień, oddziały nikaraguańskie 
nadal przebywają jeszcze w Hon­
durasie w rejonie miasta Bocay.

(Ciąg dalszy na str.6)

Apel 
Gorbaczowa
Jugosławia (Reuter) — Przed 

zakończeniem swej 5-dniowej wi­
zyty w Jugosławii, Michaił Gorba­
czow podpisał z przedstawicielami 
tamtejszego rządu deklarację — 
potwierdzającą silne związki obu 
państw i zobowiązanie do wzaje­
mnej nie-interwencji w ich wewnę­
trzne sprawy.

Już po jego odlocie, jugołowiań- 
ska prasa podała obszerne urywki z 
tego dokumentu: “Wychodząc z za­
łożenia, że nikt nie posiada monopo­
lu na prawdę, obydwie strony ni­
niejszym deklarują, że nie będą zg­
łaszać żadnych pretensji do narzu­
cania własnej koncepcji socjaliz­
mu. Zobowiązano się do wzajemne­
go poszanowania niezależności, su­
werenności, integralności terytorial­
nej i równości we wszelkich przy­
szłych kontaktach.”

Obydwa państwa wezwały do 
całkowitej eliminacji wszystkich 
rodzajów broni nuklearnej i kon­
wencjonalnej, by stworzyć “świat 
wolny od wszelkiego zagrożenia”.

W oświadczeniu na ten temat czy­
tamy “Jugosławia i ZSSR wierzą, iż 
cel ten może zostać osiągnięty. 
Wzywamy wszystkie państwa do 
przystąpienia do procesu rozbroje­
niowego, co może zakończyć się 
powodzeniem, jeśli zostanie przep­
rowadzone zgodnie z wcześniej usta­
lonymi warunkami międzynarodo­
wej kontroli.”

Gorbaczow, który na prośbę mie­
szkańców Dubrownika opóźnił swój 
wyjazd do Moskwy, — zwiedził 

Rząd Sanguinettiego, który prze- 
bazylikę rzymsko-katolicką.

Seria Wybuchów 
w Tokio

Tokio (Reuter) — Dziś rano w sto­
licy Japonii zanotowano szereg wy­
buchów w centralnej części miasta.

Dotychczas nie ustalono ich przy­
czyny ani też rozmiarów zniszczeń. 
Nie wiadomo, czy były ofiary w lu­
dziach.

Tokijska telewizja pokazała je­
dynie kilka zniszczonych samocho­
dów i wybite okna w biurze saudyj­
skich linii lotniczych.

Policja podejrzewa, że odpowie­
dzialność za te eksplozje ponosi 
radykalna organizacja lewicowa.
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towaną była 16-ta Pane. Drużyna 
Harcerzy w Niles, w Niles Soc. Cen­
ter.

W pierwszej sali spotykamy dru­
ha phm. T. Więcka, prowadzącego 
gromadkę “Dzielnych Zawiszaków”. 
Po krótkiej rozmowie przechodzi­
my do następnej sali, gdzie phm. 
Rysiek Owsiany przygotowywał 
właśnie zbiórkę drużyny. Zbiórka 
zastępami, raport, pieśń “Pancer­
nej Drużyny”, po czym nastąpiły 
gry, zawody w wiązaniu węzłów. W 
tym czasie objaśniałem przebieg 
zbiórki i odpowiadałem na pytania 
gościa. P. Jackie podziękowała 
drużynowemu i harcerzom za 
sprawną i ciekawą zbiórkę.

Następnie wpadliśmy do Avonda­
le Pk., gdzie “Skrzaty” popisywały 
się swoimi zwykłymi zabawami pod 
kierownictwem wodza druha Kon­
stantego Siemaszko w asyście dru­
hen: Ewy Wiśniewskiej i hm Basi 
Kobus. Jako stały “bywalec” so­
botnich spotkań włączyłem się do 
zabawy.

Na sali panował bez przerwy 
ruch, śpiew, gonitwy, gry, śmiech, 
radosne piski, czyli wesoły rwetes. 
Skrzaty swą dziecięcą prostotą 
ubawiły przybyłego Gościa, który 
wszystko z uwagą obserwował. Od 
czasu do czasu zbliżałem się do p. 
Jackie, objaśniając szczegóły zbiór­
ki. Znalazła się również chwila cza­
su na rozmowę z “Komendą” Gro­
mady. Pełni wrażeń wesołej i roz­
bawionej gromady Skrzatów uda­
liśmy się dalej.

kże po polsku? Jednocześnie padają 
odpowiedzi: Tak! Na pytanie, jak 
mogą pogodzić urodzenie w Sta­
nach Zjednoczonych i być Polka­
mi? Harcerki wyjaśniają: przecież 
można być Amerykanką i równo­
cześnie czuć się Polką, kochać Pol­
skę, znać jej historię i kulturę; 
przecież ich babcie, ciocie i kuzyni 
są nie tylko Polakami, ale są z Pol­
ski. Byłem zbudowany postawą i 
logiką naszych młodych harcerek. 
Niejeden z naszych, starszego poko­
lenia, mógłby pozazdrościć im, ich 
rzeczowych i śmiałych odpowiedzi. 
Brawo harcerski;

Pani Jackie podziwiała dorosłe 
podejście do sprawy polskości i 
“głasnost” naszych harcerek. Wi­
zyta zakończyła się zaproszeniem 
Gościa i rodzinki druhny Basi na 
przekąskę do “Orbitu”, gdzie p. 
Jackie miała dodatkową sposob­
ność bliskiego poznania naszej 
młodzieży.

Muszę zaznaczyć, że tak w dro- 
dzie z Ohio St. Holiday Inn jak i z 
powrotem, jadąc po autostradzie 
Kennedy, zbaczałem z drogi, ażeby 
pokazać naszemu gościowi polskie 
dzielnice, “Serce Polonii — trój­
kąt”, z kościołami obecnymi i daw­
nymi siedzibami organizacji polo­
nijnych. Starałem się dać jej jak 
najwięcej danych o Polonii w Chi­
cago, używając przy tym mapy.

Sądzę, że była zadowolona tą 
krótką, bo tylko 6-godzinną wycie­
czką po Chicago. Odwiozłem trochę 
zmęczoną p. Jackie Leopold do ho­
telu; wieczorem i w niedzielę czekał 
ją dalszy wojaż, ale tym razem 
własnym autem bez kierowcy.

Czuwaj!

Wacławowo
Druhna Basia Chałko, hufcowa, 

przedstawia drużynową, druhnę 
Andreę Jabłońską i zaprasza do ko­
ła. Słuchaliśmy śpiewu harcerskich 
piosenek, świetnie sharmonizowa- 
nych przy akompaniamencie gitary 
Ani Chałko. Cicho tłumaczę treść 
piosenek. Po jednej z nich, p. Jackie 
zapytuje, czy rozumieją co śpiewa­
ją w języku polskim. Jedna z dru­
hen natychmiast tłumaczy piosen­
kę na angielski — przypadkowo by­
ła to harcerka urodzona w Polsce.

Gość nas wypytuje o miejsce 
urodzenia. I słyszy: Warszawa, 
Łódź, Chicago, Seattle. Pytanie: 
“Gdzie uczyły się polskiego, języ­
ka?”. Odpowiedź: — W domu, w 
sobotniej szkole polskiej, no i oczy­
wiście w Harcerstwie.

Pani Leopold zaciekawiona, za­
pytuje, czy po zamążpójściu i ma­
jąc własne dzieci, będą uczyć je ta-

Fanty prosimy zgłaszać do p. E. 
Romańskiej, tel.: 867-7467 lub p. W. 
Żądło: 456-2069.

Przy okazji K.P.H. serdecznie 
dziękuje pp. Soborom za dar $20. 
Równocześnie podajemy, że nades­
łane na adres Obwodu odcinki lote­
rii wraz z M.O. — odesłano do 
K.P.H.

Z Życia Lechitów
W sobotę, 27 lutego, na telefonie 

Fundacji Kopernikowskiej wystą­
pił zespół “Lechitów” z suitą tań­
ców przeworskich.

W niedzielę, 28 lutego, zespół od­
tańczył kujawiaka z oberkiem oraz 
krakowiaka, a nadto solo mazura — 
na przyjęciu w 100-letnią rocznicę 
urodzin Karoliny Karaszyc, przy­
byłej tu przed 80 laty. Rodzina w 
podzięce złożyła $100 na zespół. 
Serdecznie dziękujemy.

“Lechici” apelują o zgłaszanie 
się nowego narybku. Próby w po­
niedziałki, godz. 7-9, w Plac. 90 
SWAP, 6005 W. Irving Pk. Rd.

★ zużywa mało trudno dostępnej 
w Polsce i drogiej benzyny;

★ odznacza się prostą, dobrze znaną 
w Polsce konstrukcją, co sprawia,
że łatwa jest jego obsługa i naprawa;

★ może holować zarówno przyczepę 
bagażową jak i małą przyczepę 
kampingową;

★ jest w Polsce bardzo poszukiwany;

przyjmuje zlecenia na dostawę w Polsce 
samochodów FIAT 126p — popularnych MALUCHÓW

Sprawia to, że po paru latach eksploatacji można za niego uzyskać 
dobrą cenę.

Z tytułu otrzymania samochodu przez PEKAO nie płaci się w Polsce 
ani cła, ani podatku.

Edward Mokwa 
Kiermasz Harcerski 
Już w najbliższą sobotę i niedzie­

lę, 26 i 27 bm., w Domu Plac. 90 
SWAP, 6005 W. Irving Pk. Rd., 
odbywać się będzie nasz Harcerski 
Kiermasz — impreza towarzyska 
na szeroką skalę, łubiana i atrak­
cyjna.

Zbierze się tam cała Rodzina 
Harcerska plus przyjaciele. Będą 
ciekąwe'stoiska, występy “Lechi­
tów” i “Orląt”, polska wspaniała 
kuchnia, przyciągająca wszystkich 
smakoszy, no i rozgrywki, loterie, 
loterie i loterie. Również okazja na­
bycia ciekawych wyrobów polskiej 
sztuki ludowej.

Kiermasz w sobotę w godz. 11-8; 
w niedzielę od 11 do 7.

Kronika Harcerska
"Z Dzieckiem Swoim Rozmawiaj Po Polsku 

i Przekaz Mu Polskie Tradycje”

Ten mały ale wysokosprawny samochód 
ma bardzo wiele zalet:

★ kosztuje tylko $1,880.00
plus $30.00 opłaty manipulacyjne

w cenie $2,300.00
plus $30.00 opłaty manipulacyjne 

zmniejszone wydatnie zużycie paliwa; 
dodatkowy bagażnik z tyłu nad silnikiem; 
silnik chłodzony płynem, dużo cichszy; 
zwiększona moc silnika i prędkość; 
opony bezdętkowe.

Fundusz
IV Światowego 

Zlotu Z.H.P.
Napływają coraz to nowe dowody 

życzliwości i zrozumienia naszych 
potrzeb, wyrażające się donacjami. 
Są one zachętą do dalszych wy­
siłków, zdążających do jak najlep­
szego przygotowania naszego Zlo­
tu: organizacyjnie, programowo i 
jego liczebności. Hufcowych, dru­
żynowych i młodzież harcerską te 
hojne dary zobowiązują do wzoro­
wego przygotowania się do kon­
kursów o Zwycięską Drużynę Zlo­
tową, do wielkiej gry “My i świat” 
oraz wzorowego wyekwipowania i 
przepisowego umundurowania — 
krótko — całej swej postawy, by 
móc imponować wobec wszystkich, 
którzy będą nas obserwować. Wie­
rzymy, że jak przystało na wszyst­
kie nasze dobre drużyny harcerskie 
postawiły one za swój punkt honoru
— sięgnąć po miano najlepszych.

Niech zatem wysiłek zlotowy bę­
dzie wspólny — życzliwość ze stro­
ny społeczeństwa, a rzetelny wysi­
łek ze strony kierowników pracy i 
młodzieży.

Miniony tydzień przyniósł znów 
bogaty plon hojnych darów: pp. Z. i 
B. Uzarowicz — $250 — jak zawsze 
szczodrzy w swoich darach; p. St. 
B. Musiał — $300 — wierny donator 
na nasze cele; “Falcon” Biuro Pod­
róży — hm. E. Ciężkowska — $100 — 
procent od biletów lotniczych M. M. 
Klonowskich i D. J. Niewiadom­
skich; p. Fr. Łoboda — $30 — z myś­
lą o śp. mężu Władysławie i śp. 
synu, Ryszardzie — pierwszym wo­
dzu Gromady Słonecznej; i p. W. 
Maszkiewicz — $10.

Wszystkim szczodrym donato­
rom serdeczne harcerskie Bóg zap­
łać.

Obecny stan Funduszu Zlotowego
— $3.139.

Ciekawa Wizyta
W sobotę, 5 marca, zgodnie z za­

powiedzią, zjawiła się w Chicago p. 
Jackie Leopold, przedstawicielka 
nowojorskiej “Public Broadcasting 
System”, celem przygotowania 
scenariusza filmowego w oparciu o 
poglądy zgrupowań etnicznych w 
odniesieniu do obecnej odwilży so­
wieckiego “glaśriośt’\ W tym wy­
padku do zgrupowań Polonii w Chi­
cago. Jedną z tych grup było Har­
cerstwo, jako najbardziej zorga­
nizowanej i społecznie aktywnej 
młodzieży.

Miałem tę przyjemność towarzy­
szyć jej i równocześnie być przwod­
nikiem z ramienia Obwodu Z.H.P. 
Chicago. Pierwszą jednostkę wizy-

Nowa Polska 
Moneta

Warszawa (CT) — PRL podjęło 
kolejną próbę wykorzystania ol­
brzymiej popularności piewszego 
Polaka na Stolicy Piotrowej, pa­
pieża Jana Pawła II.

Reżymowe władze ogłosiły de­
cyzję o wybiciu nowej złotej monety 
przedstawiającej wizerunek głowy 
Kościoła katolickiego. Przedsię­
wzięcie jest podjęte przy współp­
racy i porozumieniu z jedną z 
amerykańskich kompanii, której 
nazwy obydwa zainteresowane 
źródła nie zdecydowały się uj awnić.

Nowa moneta będzie najbardziej 
wartościową jaką polska mennica 
państwowa wypuściła po zakończe­
niu ostatniej wojny. Według infor­
macji z oficjalnych źródeł PRL-u 
nowa moneta będzie zawierała 12.6 
uncji czystego złota i posiadała no­
minalną wartość 200 tysięcy złotych 
polskich.

Jednakże rzeczywista wartość “pa­
pieskiej monety” — biorąc pod 
uwagę rodzaj i ilość zużytego kru­
szcu — jest znacznie większa.

Przedstawiciel Narodowego Ban­
ku Polskiego zakomunikował, iż 
nowy pieniądz będzie sprzedawany 
w Stanach Zjednoczonych za sumę 
około $8.8 tysięcy dolarów, a w 
Polsce będzie można nabyć tę pię­
kną monetę za bagatelną sumę. . . 
12 milionów złotych.

Ciekawostki
W zachodniej Afryce żyje żaba o 

nazwie Goliat. Dochodzi ona do 30 
cali długości i waży ponad 7 funtów.

Krystyna 
Córka Lavransa 

ŻONA

Informacji udzielają i zamówienia przyjmują

AUTORYZOWANI PRZEDSTAWICIELE PEKAO
oraz

PEKAO TRADING CORPORATION
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Erlend i jego sprzymierzeńcy liczyli na to, że nastrój przeważ­

nej części ludności, zarówno szlachty, jak też chłopstwa i miesz­
czaństwa, zwłaszcza na północy i zachodzie Norwegii, jest tego 
rodzaju, że mogą się spodziewać pewnego poparcia tych stanów 
na wypadek przedstawienia kandydata do korony, który by był 
tak samo spokrewniony z królem Haakonem jak obecny król. Ocze­
kiwał on, że cały lud zgromadzi się i osiągnie u króla Magnusa 
zezwolenie, by na królewski tron wstąpił tu, w kraju, kawaler 
Haakon; ten ze swej strony miał zaprzysiąc panu Magnusowi po­
kój i braterstwo, dalej ścisłe przestrzeganie dotychczasowych gra­
nic Norwegii, ochronę praw Kościoła Bożego i starych zwyczajów 
i tradycyj, jako też praw i przywilejów chłopstwa i mieszczan; 
napady zaś cudzoziemców miał odpierać orężem. Zamysłem Erlen- 
da i jego przyjaciół było przedłożyć to wszystko w pokojowy spo­
sób panu Magnusowi, chociaż w dawniejszych czasach norwescy 
chłopi i szlachta zawsze mieli prawo nawet obalić króla, który by 
rządził w sposób sprzeczny z prawem.

Co do podróży Ulfa syna Saksego do Anglii i Szkocji — oświad­
czył Erlend — celem jej było jedynie pozyskanie tam dla pana 
Ilaakona życzliwego poparcia na wypadek, gdyby mu Bóg oddał 
rządy w Norwegii. W tej podróży nikt z norweskich panów nie 
brał udziału prócz Haftora z Godóy, Bóg niechaj będzie łaskaw je­
go duszy, poza tym jego szwagrów, trzech synów Tronda Gjcslin- 
ga ze Sundbu oraz Greipa i Torvarda, synów Torcgo, z rodu na 
llatteborg.

Słowa Erlenda uczyniły wielkie wrażenie, ciągnął Anie. Polem 
jednak na samym końcu, kiedy wspomniał o tym, że liczyli na po­
parcie duchowieństwa, wskazał również na pogłoski z czasu mło­
dości króla i to było nie na miejscu, mniemał Arne. Oficjał arcy­
biskupa odpowiedział mu ostro — arcybiskup Paal syn Baarda 
żywił zawsze, kiedy jeszcze był kanclerzem, a również i teraz wiel­
ką miłość do króla Magnusa z powodu jego pobożności. Najlepiej 
będzie, jeśli te dawne plotki o królu pójdą w zapomnienie; teraz 
ma król wszakże pojąć za żonę córkę hrabiego z Namur i jeśli na­
wet było coś prawdy ongi w tym gadaniu, to Magnus obecnie od­
wrócił się od takich rzeczy zupełnie.

Arne syn Gjawalda okazywał Szymonowi podczas pobytu jego 
w Nidaros jak największą przyjaźń. On to właśnie zwrócił Szymo­
nowi uwagę, że Erlend ma możność podważenia wyroku, jako nie­
prawnie wydanego. W myśl litery prawa musialo oskarżenie prze­
ciw7 Erlendow’i być wniesione przez męża jego stanu, tymczasem 
pan Finn z Hestbó był rycerzem, Erlend zaś szlachcicem. Można 
było więc przyjąć za pewne, zdaniem Arnego, że sąd zbierze się 
ponownie; Erlend w żaden sposób nie może być ukarany surowiej 
niźli wygnaniem. .

Co się tyczy uwag Erlenda o królewskiej władzy, która by się 
krajowi dobrze przysłużyła — to nie były one pozbawione rozsąd­
ku. I wszystkim było wiadome, gdzie należy szukać owego męża, 
który by chętnie ujął ster państwa w rękę, dopóki nowy król był 
nieletni — Arne drapał się w siwą brodę i zerkał z ukosa na Szy­
mona.

— Tego lata nie dał przecież znaku życia? — spytał Szymon, 
równie cicho.

— Nie. Przeciwnie, oświadczył, że popadł u króla w niełaskę, 
i że stoi z dala od tych wszystkich spraw. Wiele już lat minęło, 
odkąd mógł on tak kołkiem siedzieć w domu i słuchać paplania 
pani Eliny. Córki jego są pono tak samo piękne i tak samo głupie 
jak matka, tak słyszałem.

I jrlend przyjął wyrok zupełnie spokojnie i gdy go wyprowa­

dzono, pożegnał panów z królewskiej świty równie dwornie, pięk­
nie i bez przymusu jak przy wejściu na salę. Był pogodny i wesół, 
kiedy nazajutrz zezwolono Krystynie i Szymonowi mówić z nim. 
Arne syn Gjawalda przyszedł wraz z nimi i Erlend chętnie posłu­
chał jego rady.

— Nigdy mi się dawniej nie udało zabrać Krystyny ze sobą do 
Danii — rzeki obejmując ramieniem żonę wpół. — A zawsze mia­
łem taką ochotę wyjechać z nią daleko w świat. — Drżenie prze­
biegło po jego twarzy i nagle ucałował mocno jej blade lico nie 
troszcząc się zgoła o tamtych dwóch, którzy stali w celi.

Szymon syn Andrzeja pojechał na Husaby, by zarządzić prze­

wiezienie ruchomego majątku Krystyny na Jórund. Radził jej, 
aby już teraz przy sposobności posłała dzieci do doliny Gudbrand. 
Ale Krystyna odrzekła:

— Synowie moi nie pierwej opuszczą ojcowski dwór, aż ich 
stamtąd wypędzą.-

— Na twoim miejscu nie czekałbym tak długo — odparł Szy­
mon — są przecież tacy młodzi, na pewno nie zdają sobie dokła­
dnie sprawy ze wszystkiego. Byłoby lepiej, gdyby opuścili Husa­
by w przeświadczeniu, że mają tylko odwiedzić ciotkę i obejrzeć 
spuściznę matczyną w dolinie.

Erlend przyznał w tym słuszność Szymonowi Darre. Lecz i tak 
skończyło się na tym, że tylko Ivar i Skule udali się z Szymonem 
na południe. Krystyna nie mogła się zmusić do tego, by dwoje 
najmłodszych dzieci odesłać tak daleko od siebie. Kiedy przywie­
ziono do niej Lavransa i Munana, i ujrzała, że najmłodszy syn 
jej nie poznaje, była zupełnie złamana. Szymon od owego wieczo­
ra, kiedy przybył do Nidaros, nie widział u niej ani razu łez — te­
raz płakała i płakała z powodu Munana, który wierzgał w jej czu­
łym uścisku, bronił się przed nią i wyrywał do mamki; i płakała 
z powodu małego Lavransa, który wdrapał się na kolanach matki, 
objął ją za szyję i płakał wraz z nią. Zatrzymała tedy obu małych 
w mieście, również Gautego, który nie chciał jechać z Szymonem; 
i jej samej wydało się najrozsądniej dawać pilne baczenie na dzie­
cko noszące zbyt wielki ciężar na swój wiek.

Sira Eilif sam przywiózł dzieci do miasta. Wniósł on prośbę do 
arcybiskupa o urlop z parafii i o pozwolenie odwiedzania swego 
brata w Tautra; zezwolono na to chętnie kapelanowi Erlenda. Był 
zdania, że Krystyna nie może zatrzymać przy sobie tych dzieci 
w mieście, i zaofiarował się zabrać z sobą Naakkvego i Bjórgulfa 
do Tautra.

Tom II

ę 5
’T®a
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Nad kałużą 
chodzi w kółko bociek 
w czerwonych pończochach 
i kusej kapocie.
—Ej, panie bocianie!
Cóż to za ubranie?
Chyba ci je krawcy 
szyli na kolanie?
—Czarni krawcy szyli, 
bardzo się spieszyli,

ledwie że z robotą 
do wiosny zdążyli.
Szyli nitką z łyka, 
igiełką z kamyka . . .
Nie śmiejcie się. proszę, 
z mego kaftanika.
Choć czarna podszewka 
u dołu wystaje, 
przyleciałem wcześniej, 
bo tęsknię za krajem.

Jak już wspominaliśmy, Kongres 
Polonii Amerykańskiej urządził lo­
terię, z której dochód przeznaczony 
jest głównie na utrzymanie biur 
Kongresu Polonii w Chicago i Was­
hingtonie. Loteria jest już zorga­
nizowana i bilety w sprzedaży.

Loteria ta ma wiele bardzo atrak­
cyjnych i wartościowych nagród, 
które są wymienione na odwrocie 
biletów. Jest tam do wygrania (za 
los, kosztujący 5 dolarów); 5 ty­
sięcy dolarów, są trzy przeloty w 
obie strony na 2 osoby z hotelami do 
Polski, do Rzymu lub do jakiejkol­
wiek stolicy państwa w Europie. 
Jest rzeźba Ojca Świętego Jana 
Pawła II, wykonana przez znanego 
rzeźbiarza K. Kwapiszewskiego, 
którego talent i ciężka rzeźbiarska 
praca stworzyły prawdziwe dzieło 
sztuki.

Wśród nagród jest maszyna elek­
tryczna do pisania z pamięcią i 
urządzeniem do robienia poprawek 
w tekście, jest wysokiej klasy apa­
rat fotograficzny Minolta Maximum 
i wiele innych. A dla tych, którzy nic 
nie wygrają za swój 5 dolarowy bi­
let, wygraną będzie poczucie do­
brze spełnionego obowiązku pomocy 
w utrzymaniu biur Kongresu Polo­
nii.

Konieczność utrzymania biur 
Kongres Polonii w Washingtonie i 
Chicago nie podlega dyskusji. Polo­
nia Amerykańska musi mieć swą 
reprezentację i biuro w Washingto­
nie, bo nasza grupa etniczna ma 
tam więcej interesów niż niejedno- 
paristwo zachodnioeuropejskie, z 
tym, że państwowa służba dyplo­
matyczna opłacana jest z budżetu 
danego państwa, a nasza jest utrzy­
mywana z dobrowolnych dotacji 
obywateli, którzy odmawiają czę­
sto sobie na pewne wydatki, by 
pomóc swoim braciom zza oceanu.

Różnice wyrównuje morale i za­
pał tych, którzy po polsku czują i 
myślą. Nasze interesy w Washing­
tonie dotyczą nie tylko naszych sp­
raw amerykańskich, ale więcej sp­
raw związanych z polityką między­
narodową.

Webec sytuacji w Polsce, 
szczególnie obecnie, gdy nasz rząd 
prowadzi politykę zaganiczną pod., 
hasłem “detente” czy “pierestroj- 
ki”, Polonia musi działać specjalnie 
delikatnie ale zdecydowanie.

Wielu ludzi nie zdaje sobie sp­
rawy, że w naszej demokracji głos 
jednego kongresmana czy senatora 
może unicestwić długoletni wysiłek 

Rysunki 
różnią się 

dziecięcioma 
szczegółami. 
Znajdźcie je. APPOINTMENT

FOUND

Zebranie
Komitetu Obywatelskiego

W czwartek, 24 marca, o godz. 
7:30 wiecz., w sali Koła SPK Nr 31, 
przy 3242 N. Pulaski Rd., odbędzie 
się zebranie Komitetu Obywatel­
skiego.

Obecność całego zarządu i dyrek­
cji jest pożądana.

J. De Virion — prez. 
L. Srebałowicz — sekr. 

Zebranie
Klubu Błażowian

Zarząd Klubu Błażowian zawia­
damia wszystkich członków, że na­
sze zebranie odbędzie się w niedzie­
lę, 27-go marca o godz. 1; 30 po po7 
łudniu w sali Zw. Klubów Polskich 
przy 5838 W. Diversey Ave.

Prosimy o liczny udział, ponie­
waż marny wiele spraw do omówie­
nia oraz będzie pokazany film.

B. Panek — prez. 
H. Nowak — sekr. prot, 

Zebranie
Klubu Ziemi Rzeszowskiej

Zarząd Klubu Ziemi Rzeszowskiej 
“Resovia” w Chicago, zawiadamia 
wszystkich członków Klubu, że w 
sobotę, 25 marca, o godz. 7 wieczo­
rem, w sali ZKP, przy 5835 W. Di­
versey Ave., odbędzie się zebranie 
członków, na którym omówimy 
przygotowania do zabawy, jaką 
urządza nasz Klub w dniu 30 kwiet­
nia.

Po zebraniu będzie loteria oraz 
przekąska i kawa, nowi członkowie 
mile widziani.

Serdecznie zapraszamy wszyst­
kich. E. Kieparda — sekr.

Zebranie Wyborcze 
Klubu Par. Nockowa

Klub Parafii Nockowa organizuje 
zebranie wyborcze, i instalację za­
rządu, która odbędzie się w niedzie­
lę, 27 marca, o godz. 3 po poł., w sali 
Plac. 90 SWAP, przy 6005 W. Irving 
Park Rd.

Wszystkich członków i przyjaciół ' 
Klubu serdecznie zapraszamy.

J. Kocoń — prez.
J. Gałaszewski — sekr.

KRZY­
ŻÓWKA

2

ZIELONE
Rosły w biocie modre 
niezapominajki 
i boćkowi rzekły: 
“Znamy takie bajki!
Chciałbyś żabkę połknąć, 
lecz się objedź smakiem: 
żabka gra w zielone 
z młodym tatarkiem.”

w wodzie się pluska.

ZAGADKA 3
Łączy różne materiały 
i czy lato, czy zima 
bez nici mocno je trzyma.

W.S.

ANAGRAM
Zapewne bez trudu odgadnie­

cie nazwę tej figury. Ma wszystkie 
boki równe. Z liter jej nazwy ułóż­
cie 10 nowych wyrazów.

Maybe you're new in town.
Maybe you want to change doctors.
Maybe you need a specialist.
Or a second opinion.
Whatever.

DOCTOR 
WANTED

Call Direct Doctors™ A health care referral 
service that matches your needs with a 
physician. Monday through Friday, 
8 a.m. to 7p.m.

We'll refer you to the right doctor. 
Conveniently located. With flexible hours. 
Payment plans. Everything you need. 
We'll even make your appointment for you. 
Then send a reminder. No charge.

Posiedzenie 
Gminy 3 ZNP

Gmina 3 ZNP odbędzie swe mie­
sięczne posiedzenie w czwartek, 24 
marca, o godz. 7:30 wiecz., w sali 
Moskals Catering, przy 5639 N. 
Milwaukee Ave.

Na zebraniu omówimy nadcho­
dzący jubileusz Gminy 3 ZNP. Pro­
simy o liczny udział.

P. Marud — prez.
Zebranie Gminy 177 ZNP

Uprzejmie zawiadamiamy, że 
miesięczne zebranie Gminy 177 
ZNP, odbędzie się w piątek, 25 mar­
ca, o godz. 7:30 wiecz., w sali 
K.P.A., przy 5844 N. Milwaukee 
Ave.

Mając wiele ważnych spraw do 
załatwienia, Zarząd Gminy prosi 
wszystkich delegatów i delegatek o 
punktualne przybycie.

K. Zdanowicz — prezes 
“Święcone” w Szkole 
im. H. Sienkiewicza

Polska Szkoła im. H. Sienkiewi­
cza w Cicero 111., zaprasza wszyst­
kich rodziców, przyjaciół i zna­
jomych na tradycyjne “Święcone”, 
które odbędzie się w sobotę, 26 mar­
ca o godz. 11 rano w budynku 
szkolnym przy parafii Matki Bo­
skiej Częstochowskiej, przy 3001 S. 
49th Ave., Cicero, II.

Poremba — kier.

Zebranie Klubu 
Pilzno i Okolica

Klub Pilzno i Okolica zawiadamia 
swych członków, że miesięczne po­
siedzenie odbędzie się w niedzielę, 
27 marca, o godz. 1 po poł., w sali 
ZKP, przy 5835 W. Diversey Ave.

Prosimy o liczny udział. Zaraz po 
zebraniu udamy się do drugiej sali 
na zabawę stoliczkową Klubu Łę- 
czan. Z. Piękoś — prez.

K. Grzebień — sekr.

Zebranie Klubu 
Ziemi Dębickiej

Zarząd Klubu Ziemi Dębickiej 
zaprasza wszystkich członków i 
sympatyków na miesięczne zebra­
nie, które odbędzie się w niedzielę, 
27 marca, o godz. 4 po poł., w sali 
ZKP, przy 5835 W. Diversey Ave.

L. Korzeniowska — sek>-

Zebranie Instalacyjne 
Wydz. Kobiet Okr. XII 
Posiedzenie Wydziału Kobiet Okr. 

XII ZNP połączone z instalacją od­
będzie się w środę, 23 marca, o godz. 
6:30 wiecz., w sali Plac. 14 przy 4139 
S. Kedzie Ave.

Prosimy członkinie o liczny udział
1 przyniesienie fantów na loterię.

J. Binkowska — kom. 
A. Kokoszka — koresp.

Zebranie Gr. 119 ZNP 
Zw. Serc Polskich

Zebranie Grupy 119 ZNP Związek 
Serc Polskich odbędzie się w piątek, 
25 marca, o godz. 7:30 wiecz., w sali 
SPK, przy 3242 N. Pulaski Rd.

Ponieważ niektórzy członkowie 
zalegają z opłatą miesięczną do 
ZNP, sekretarka finansowa wysła­
ła zawiadomienia z podaniem sumy. 
Prosimy uprzejmie o uregulowanie 
należności na zebraniu lub przesła­
nie należności przekazem pienięż­
nym na adres: H. Szczepankowski, 
8546W. Winona St., Chicago, 1160656.

S. Rzepka — sekr.

Zabawa Towarzyska 
Klubu Łęczan

Klub Łęczan urządza zabawę to­
warzyską w niedzielę, 27-go marca, 
w sali Związku Klubów Polskich 
przy 5838 W. Diversey Ave., o godz.
2 po poł., na którą serdecznie zapra­
szamy członków, oraz nowo przyby­
łych Łęczan z Łęk Górnych i 
Dolnych oraz całą Polonię.

Cały dochód przeznaczony na bu­
dowę Kaplic w Łękach Górnych i 
Dolnych. Będą piękne fanty do wy­
grania oraz wiele niespodzianek.

S. Kozioł — prez.

Władysław Broniewski

GRAMY
“Proszę o zielone 
zaklekotał bociek 
do zielonej żabki, 
co siedziała w błocie.
Ale mądra żabka
prędko—myk! —pod wodę 
“Miłe mi bocianie, 
moje życie młode.”

PONIEDZIAŁEK

Pierwsza godzina programu:
• “Prezydant Bush na Jackowie” - reportaż “Pol- 

vtston"
Druga godzina programu:
• “Zmiennicy” - piętnasty, i tym razem już napew- 

no ostatni odcinek serialu
Trzecia godzina programu:
• “Ryszard Kapuściński” - rozmowa z wybitnym 

polskim reporterem autorem “Cesarza” i 
"Szachinszacha"

WE­
SO­

ŁO

Do pustych kratek 
wpisz wyrazy o niżej 
podanych znaczeniach:

Poziomo: 4. Stoją 
na nim kwiaty w oknie. 
5. rodzaj łopaty, 6. leczą 
w nim chorych.

Pionowo: 1. smocza 
buzia, 2. do rozwiązania 
lub wykonania, 3. przed­
stawiciel innych.

J. S.

Na skórze łuska, 

ZAGADKA 2 
Korzeń jak nitka, 
łodyga jak listek, 
zielony kożuch na stawie. 

Kupujcie Bilety
Na Loterię K.P.AKrystyna Artyniewicz

BOCIEK

CH
Belmont Cummunity Hospital

4058 West Melrose Street 
Chicago, IL 60641

i zmarnować włożone weń koszta. 
Ten jeden głos, o który idzie musi 
być zdobyty.

W większości wypadków jest to 
głos człowieka źle lub niedostatecz­
nie poinformowanego. Stąd pły­
nie konieczność pisania memoria­
łów, telefonowania do ludzi wpły­
wowych, a nawet spotykania się na 
lunch z określonymi osobami. A 
wszystko to musi być robione na 
bieżąco i ze znajmością układów po­
litycznych.

Zawdzięczając doświadczeniu pre­
zesa Kongresu Polonii Amerykań­
skiej mec. Alojzego Mazewskiego 
biurem washingtońskim kieruje wy­
konawczy dyrektor, Myra Lenard, 
a biurem chicagoskim, J. Rosypal, 
który nie tylko prowadzi sekreta­
riat prezesa Kongresu Polonii i 
koordynuje współdziałania Wydzia­
łów Stanowych KPa — ale również 
przez swe osobiste kontakty lub na 
zlecenie prezesa zdobywa dla Kon­
gresu na wysyłkę do Polski od firm 
amerykańskich towary i leki za 
ułamek ich wartości rynkowej.

Ale by te towary czy lekarstwa 
przywieźć i załadować na statek, 
dyrektor Rosypał też musi mieć 
pieniądze. Dlatego staramy się, by 
Loteria Kongresu była sukcesem 
finansowym, a tu data 11 czerwca, 
data ciągnięnia zbliża się wielkimi 
krokami.

Na zakończenie podajemy, gdzie 
można nabyć bilety na tę Loterię:

1. Wydział na Stan Illinois KPA, 
5844 N. Milwaukee Ave., Chicago II. 
60646, telefon 631-3300 w godzinach 
10 rano do 4 po poł.

2. Związek Narodowy Polski, 6100 
N. Cicero Ave., Chicago, II. 60646, 
telefon 286-0500 od 8:15 rano do 4 po 
poł.

3. Związek Polek w Ameryce, 205 
S. Northwest Hwy., Park Ridge, II. 
60068, telefon 693-6215 w godz. od 8 
rano do 4 po poł.

4. Zjednoczenie Polskie Rzymsko 
Katolickie, 984 N. Milwaukee Ave., 
Chicago, II. 60622, telefon 278-3210 w 
godzinach biurowych.

5. Park National Bank of Chicago, 
2958 N. Milwaukee Ave., Chicago, 
II. 60618, telefon 384-3400. A s L
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Który z bocznych rysunków powinień znaleźć się w 
pustym polu?

&
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Przed tygodniem minęła trzecia rocznica ob­
jęcia funkcji sekretarza generalnego KPZS 
przez Michaiła Gorbaczowa. Warto podsumo­
wać pierwsze tysiąc dni Michaiła Gorbaczowa 
rozpoczynając od dwóch sfer jego polityki: za­
granicznej i wewnętrznej.

Podstawą polityki zagranicznej jest pogo­
dzenie się z faktem, że system gospodarki ryn­
kowej i demokracji parlamentarnej okazał się 
bardziej skuteczny zarówno pod względem 
gospodarczym jak i społecznym, niż przypusz­
czali dogmatycy starej szkoły sowieckiej. Za­
rzucono teorię Chruszczowa, który marzył o 
prześcignięciu Ameryki — nareszcie zrozumia­
no, że należy podjąć nieco inną drogę w kierun­
ku wyprowadzenia Rosji Sowieckiej z zastoju 
wczesnych lat “sowieckiego raju”.

Gorbaczow zdaje się dostrzegać, że w warun­
kach ostatnich lat naszego stulecia, siła woj­
skowa nie zapewnia wcale przodującej pozycji 
w świecie, ważniejsza jest natomiast zdrowa i 
silna gospodarka. Tym właśnie możnaby tłu­
maczyć, poczesne miejsce gospodarki w pro­
gramie działania Gorbaczowa.

Wyciągnął on też właściwe wnioski z polityki 
przyspieszonych zbrojeń prowadzonej przez 
Breżniewa. Zbrojenia te wpłynęły na Amerykę, 
by nadrobiła zaległości w tej dziedzinie, oraz 
“opieka” Sowietów nad nowymi, kontrolo­
wanymi przez siebie państwami Trzeciego 
Świata, stała się zbyt kosztownym przedsię­
wzięciem. Wzrósł w związku z tym ciężar 
utrzymania imperium. Niezdolność do roz­
wiązania problemów gospodarczych kompro­
mituje też Moskwę wobec tych państw. Wystar­
czy przytoczyć jako przykład sytuację w takich 
państwach jak: Etiopia, Angola czy Wietnam, 
by łatwo skojarzyć słowo socjalizm z głodem, 
biedą i zacofaniem.

Gorbaczow zdaje sobie sprawę z faktu, że 
międzynarodwe życie gospodarcze jest zdomi­
nowane przez kraje gospodarki rynkowej, a 
kraje komunistyczne powinny się raczej do tego 
stanu rzeczy dostosować i nie mogą narzucać 
reszcie świata swoich rozwiązań, które jak wię­
kszości wiadomo, okazały się wprost katastro­
falne. Dlatego właśnie Kreml wycofuje się 
stopniowo z programu budowy zastępczego sy­
stemu gospodarczego, którego punktem cen­
tralnym miał być Związek Sowiecki.

Gorbaczow pokłada duże nadzieje w tworze­
niu na Zachodzie atmosfery przychylnej ZSSR.

Wie, że głosząc propozycje redukowania zbro­
jeń, może liczyć nie tylko na sympatię grup 
marginesowych, ale również przynajmniej czę­
ści socjaldemokratów, liberałów czy wreszcie 
pewnych ugrupowań z obozu umiarkowanych 
konserwatystów.

Jak dalej poprowadzi swą politykę Gorba­
czow, trudno przewidzieć, wydaje się jednak, że 
dotychczasowa polityka jest punktem wyjścia 
przedstawiciela generacji, dla której ideologia 
jest pustym słowem, a liczą się fakty. Jest to 
spojrzenie pragmatyczne. Gorbaczow pragnie 
jednak utrzymać mocarstwową pozycję ZSSR.

Zdając sobie sprawę z tego, że rozwiały się już 
złudzenia “wyższości systemu komunistyczne­
go”, Gorbaczow zadecydował spróbować zasto3 
sowanie niektórych rozwiązań zachodnich. 
Próba ratowania systemu ma się odbyć pod 
kontrolą partii i jej aparatu, przy udziale elit 
związanych tak z wojskiem jak i KGB.

Polityka wyznaczana przez kierownictwo w 
Moskwie jest realizowana w terenie przez apa­
rat partyjny, a nadzorowana przez aparat bez­
pieczeństwa, który odgrywa rolę bardzo zna­
czącą. Ofiarą tej polityki padł aparat biurokra­
cji, który okazał się największą barierą polityki 
reorganizacji znanej pod nazwą pierestrojki.

Skuteczność walki z aparatem biurokracji 
ma zwiększyć nacisk społeczny od dołu. Do jego 
wytworzenia służy polityka otwartości, czyli 
glasnosti — tak, że biurokracja gospodarcza i 
administracyjna zostały wzięte w dwa ognie: 
od góry i od dołu.

Mimo, że minęły już, ^y lata, mówić wciąż; 
można raczej o założeniach polityki Gorbaczow 
wa niż dokonaniach. Nadal jest to tylko faza 
początkowa i nie wiadomo, czy dojdzie do rze­
czywistego jej realizowania. Wprawdzie Gor­
baczow reprezentuje silną grupę nacisku w cen­
tralnym aparacie, ale nie zdołał jeszcze skonso­
lidować swej pozycji. Nie udało się mu jeszcze 
zastąpić przedstawiciela frakcji dogmatycznej 
Jegora Ligaczowa — swego pierwszego za­
stępcy kimś z własnego kręgu, dlatego też pozy­
cja Gorbaczowa jeszcze nie jest zupełnie pewna.

Dodatkowymi i to poważnymi zagrożeniami 
pozycji Gorbaczowa są przybierające na sile 
konflikty narodowościowe i rosnące poczucie 
tożsamości narodów zamieszkujących różne 
republiki sowieckie. Nie jest wykluczone, że 
właśnie narody zniewolone przez sowieckie im­
perium nieokażą się przysłowiową “piętą achil- 
lesową” nowego władcy na Kremlu.

Skuteczna Akcja Antyterrorystyczna
Okazuje się, że zjednoczona, konsekwentna i 

stanowcza akcja wielu państw europejskich 
przeciw atakom terrorystycznym, zdaje pomy­
ślnie egzamin, a terroryści zdołali się już prze­
konać, o coraz większych trudnościach w dal­
szym uprawianiu swego groźnego procederu.

Powodzenie nowej “polityki” wobec terro­
rystów podjętej przez szereg państw europej­
skich ilustrują najlepiej ostatnie statystyki. 
Przed klilkoma laty, co najmniej połowa, cza­
sami nawet więcej, corocznych ataków ter­
rorystycznych, miało miejsce w Europie, przede 
wszystkim w państwach zachodnio-europejs­
kich. Obecnie liczba ich nie tylko poważnie 
zmalała, ale jak obliczają niektórzy, jest co 
najmniej o 20 proc, niższa.

Za najistotniejszą przyczynę takiego właśnie 
stanu rzeczy uznaje się jednolitą, bardzo suro­
wą akcję podejmowaną przez władze szeregu 
państw wobec terrorystów. Najważniejsza jest 
współpraca, wymiana informacji pomiędzy 
władzami śledczymi, co nie tylko ułatwia śle­
dzenie działalności komórek i organizacji ter­
rorystycznych, ale ma też olbrzymi wpływ na 
skuteczne ich eliminowanie.

Niezmiernie ważne są również surowe wyro­
ki wydawane na terrorystów, którym się udo­
wodni zbrodniczą działalność, nieugiętość są­
dów poszczególnych krajów, które mimo pog­
różek, skazują terrorystów na surowe kary.

Obserwatorzy zwracają jeszcze uwagę, że 
jedną z przyczyn wpływających bezpośrednio 
na znaczne zmniejszenie liczby ataków ter­
rorystycznych w Europie jest silna flota 
aliancka, przede wszystkim amerykańska w 
Zatoce Perskiej, która ma bezpośredni wpływ 
na takie państwa jak Syria i Iran, znane z tego, 
że sprzyjały terrorystom. Przyjęły one obecnie

bardziej ostrożną postawę, znacznie rzadziej 
uciekają się do terroryzmu jako sposobu zmu­
szenia innych do uległości czy ustępstw.

Na czym polega zjednoczona akcja Europej­
czyków w walce z terroryzmem? Oprócz stałych 
i częstych spotkań przedstawicieli służb śled­
czych wielu państw, ważnym czynnikiem jest 
zaostrzenie kontroli na przejściach granicz­
nych, a co najważniejsze, dzielenie się z innymi 
informacjami uzyskiwanymi wskutek aresz-t 
towania, czy też wykrycia kryjówki któregoś ze 
znanych ugrupowań terrorystycznych.

Dzięki informacjom uzyskanym przez policję 
belgijską, która aresztowała członka grupy ter­
rorystycznej, policja francuska mogła przep­
rowadzić rewizję i zlikwidować kwaterę tej 
grupy, znajdującą się w Paryżu. Dokumenty 
znalezione przy aresztowanym w Belgii, na­
prowadziły na ślad kryjówki francuskiej.

W podobny sposób francuska policja mogła 
aresztować podejrzanych o szereg zamachów 
bombowych. Niemieccy celnicy zatrzymali po­
dejrzanie wyglądającego libańskiego turystę. 
Okazało się, że był nim nie kto inny, jak podej­
rzany o porwanie samolotu linii TWA Mu­
hammad Ali Hamadei. Z książeczki adresowej 
zatrzymanego, dowiedziano się, o kilku Libań- 
czykach mieszkających we Francji, którzy 
okazali się właśnie osobnikami mającymi 
związki z atakami bombowymi we Francji.

Są już ugrupowania, ostro sprzeciwiające się 
niektórym zaostrzonym prawom wprowadzo­
nym stosunkowo niedawno w wielu państwach 
europejskich. Wiążą się one z przyznaniem 
większych uprawnień policji, jeśli chodzi o 
przetrzymywanie bez formalnego oskarżenia 
podejrzanych o zamachy terrorystyczne. Panu­
je powszechne przekonanie, że areszt trzy lub

aszą:
Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
są zgodne ze stanowiskiem Redakcji.

Uśmiechnij Się, 
Jutro Będzie Drożej

DZIENNIK POLSKI, Londyn — 
“Według raportu Polskiego Towa­
rzystwa Socjologicznego, 1/5 społe­
czeństwa żyje poniżej tzw. mini­
mum socjalnego. Dominującą gru­
pą jest grupa ludzi żyjących na 
styk, czyli od pierwszego do pier­
wszego” — grzmiał niedawno z try­
buny Sejmu PRL poseł Jerzy Sz- 
majdziński. Czyżby nagle posłowie 
się ocknęli? Czyżby ruszyło ich su­
mienie i postanowili wziąć w obronę 
społeczństwo? Nie. Rzeczywistość 
jest znacznie bardziej czarna i po­
dobną wypowiedź można zaliczyć 
do optymistycznych.

W końcu minionego roku płaca 
minimalna w kraju wynosiła 7 tys. 
zł. miesięcznie. Wg. obliczeń Sieci, 
tj. porozumienia Komisji Zakła­
dowych NSZZ “Solidarność” w du­
żych zakładach przemysłowych, 
powinna ona wynosić w bież, roku 
co najmniej 13 tys. Takiego wzrostu 
płacy minimalnej powinni doma­
gać się związkowcy. Gdyby jednak 
rząd zdecydował się uwzględnić to 
żądanie, a jest to raczej wątpliwe, 
to i tak byłaby to bardziej kpina niż 
miesięczne zarobki, choćby mini­
malne.

Wedle pisma łódzkiego regionu 
NSZZ “Solidarność”, “Arka”, jesz­
cze przed ostatnimi podwyżkami 
cen 4-osobowa rodzina musiała 
mieć przynajmniej 33,760 zł. mie­
sięcznie, aby przeżyć. Eksperci 
“Arki” brali pod uwagę wyłącznie 
wyżywienie, czynsz oraz koszty 
energii i przejazdów z pracy i do 
pracy. Nie uwzględniali wydatków 
na ubranie, buty, mydło, proszek do 
prania itp., nie mówiąc już o takich 
luksusach, jak: słodycze dla dzieci, 
książki, kino czy wakacje. Liczyli 
absolutnie minimum. Jeden boche­
nek chleba na rodzinę dziennie, po 
jajku na głowę dziennie, mięsa tyle 
co na kartki, 4 kg ryb na rodzinę na 
Imiesiąc, tyleż mąki, 8 kg cukru plus 
jarzyn, masło i litr mleka dzien­
nie na rodzinę. Nic więcej, a i tak 
koszty wyżywienia wyszły im 27,320 
'zł. miesięcznie. Prawie 4 minimal­
ne pensje. Oficjalny tygodnik “Ve­
to” opublikował przedświąteczne 
ceny mięsa na targowisku przed 
“Halą na Woli”, na warszawskich 
Jelonkach. Szynka i schab po 1,500 
zł. za kilogram. Tyleż mięso wołowe 
bez kości. Schab karkowy — 1,000, 
boczek — 600 zł. Nic więc dziwnego, 
że już latem podziemny Biuletyn 
Dolnośląski informował z Legnicy: 
“Dominuje apatia i czarnowidzenie 
... Ludzie gonią za groszem, kopią i 
chuchają na działki, robią słoiki i 
gonią z siatkami po mieście. Bezsil­
ni przeklinaj ą komunę i cały świat”.

Wg rządowych danych, w 1986 r., 
w biedzie żyło w PRL ok. 7.5 min 
osób; 3.5 min z nich było żatrud- 
ninych przez państwo, którym kie­
ruje partia mieniąca się partią ro­
botników i chłopów. Ludzi biednych 
jest więc teraz w Polsce DWA RAZY 
więcej niż w czasach legalnej “Soli­
darności”, która ponoć tak zuboży­
ła strajkami kraj, że trzeba było 
wprowadzić stan wojenny. Wpro­
wadzono go i efekty widać.

Nie można się więc dziwić, że w 
sondażu przeprowadzonym przez 
rządowe Centrum Badania Opinii 
Publicznej, na pytanie: “Czy obec­
ną sytuację gospodarczą PRL oce­
niasz jako bardzo dobrą?” — nikt, 
dosłownie 0.0% ankietowanych od­
powiedziało twierdząco! Za dobrą 
uznało ją 1.5%, za raczej dobrą 7%.

L. Gawlikowski

Ziemniaki Dla ZSSR
“Imperium atakuje”. Taki tytuł 

nosi artykuł o współpracy polsko- 
radzieckiej, zamieszczony na ła­
mach podziemnego pisma KOS No 
19 z 1987 r. Autor ujawnia ciekawe 
informacje o inicjatywach wspól­
nych przedsiębiorstw na Podlasiu.

Przypomina, że drugim co do 
wielkości pracodawcą w tym re­
jonie jest Biawena-Bialskie Zakła­
dy Przemysłu Odzieżowego. Po 
stanie wojennym zakłady te stały 
się de facto własnością spółki 
polsko-radzieckiej stwierdza KOS. 
Rozpoczęła się ich rozbudowa, w 
której rezultacie zakład ma być 
trzykrotnie większy. Jedyny wkład 
strony radzieckiej to surowiec-ba- 
wełna. Przędzenie, tkanie i szycie 
odbywa się na maszynach kupio­
nych przez Polskę za dolary. Pro­
dukty w większości wędrują na 
Wschód, warunki rozliczeń są tajne. 
Zarząd spółki będzie rezydował 
przy zakładach, w związku z tym w 
Białej ma powstać osiedle dla urzęd­
ników sowieckich.

Zauważmy, od siebie że w przesz­
łości w czasach carskich Polska bo­
gaciła się na eksporcie tkanin do 
carskiej Rosji. A więc problemy szu­
kać trzeba nie w samym eksporcie 
tkanin, ale w kwestii opłacalności. 
Czy eksport z Biaweny opłacalny 
jest, i będzie nie wiemy, nie tylko 
dlatego, że transakcje są tajne, ale 
również dlatego, że ceny w Polsce i 
samej Rosji są abstrakcyjne, po­
dobnie jak kursy wymiany walut 
obu krajów.

W sytuacji takiej niejasności 
powstaje niebezpieczeństwo, że 
strona silniejsza narzuci decyzje 
sobie wygodne.

Nawet w czasach carskich takie 
rozwiązanie było niemożliwe, po­
nieważ istniał wówczas normalny 
rynek.

Przykład drugi. Podziemne pis­
mo KOS podaje, że wiele kontro­
wersji budzą plany budowy. Prze­
twórni Ziemniaków Woskrzenice w 
odległości zaledwie kilku kilome­
trów od Białej. Ma być to znowu 
spółka polsko-radziecka, o czym 
świadczy dokument o jej powoła­
niu, podpisany w zeszłym roku 
przez premierów obu krajów.

Jak informuje “Trybuna Ludu” z 
kwietnia zeszłego roku zakład ma 
przerabiać na krochmal susz, gra-

Negatywnie oceniło sytuację gos­
podarczą prawie 60% badanych, a 
niespełna 30% uznało ją za ani do­
brą ani złą.

Sytuacja gospodarcza PRL staje 
się coraz gorsza mimo zwiększają­
cego się stale wyzysku pracownika 
przez państwo. Eksperci ukazują­
cego się w Warszawie podziemnego 
pisma “Horyzont” wyliczyli, wyłą­
cznie na podstawie rządowych da­
nych, w ostatnim kwartale minione­
go roku przeciętna nominalna płaca 
w sektorze państwowym warta była 
— wg urzędowego kursu — tylko 
$95. Dwa lata wcześniej, w 1985 r., 
warta była wg oficjalnego kursu, 
$1,450. Drugi etap reformy wyzysk 
ten z pewnością zwiększy drogą 
powolnego podnoszenia płac i dra­
końskich podwyżek kosztów utrzy­
mania.

“Nikt już nie ma złudzień, co do 
braku trwałych efektów wielkiej 
podwyżki cen z 1982 r. Kiedy dzisiaj 
czyta się uzasadnienia do tamtej 
operacji cenowej, to napotykamy 
identyczne argumenty i te same 
obietnice radykalnej poprawy sy­
tuacji po 2, 3 latach”. To nie są sło­
wa byłego działacza byłej “Solidar­
ność!”, jak powiedziałby Jerzy Ur­
ban, ale stwierdzenie rządowego 
posła Pawła Szymańskiego. UŚ­
MIECHNIJ SIĘ — JUTRO BĘDZIE 
DROŻEJ! b Rafalski

nulat, mączkę, syrop i płatki 260 tys. 
ton ziemniaków rocznie, czyli dwa 
razy więcej niż wszystkie przetwór­
nie istniejące teraz w Polsce.

Skup ma sięgać aż po Suwałki i 
Ostrołękę, likwidując naprodukcję 
ziemniaków w tym rejonie. W za­
kładach pracować będzie ponad ty­
siąc osób. Dyrektorem ma być Po­
lak, a wice-dyrektorem obywatel 
ZSRR. Jest to ewenement pisze po­
dziemne pismo KOS ponieważ we 
wspólnych przedsiębiorstwach po 
tamtej stronie granicy, na przykład 
w wybudowanej przez Polaków pa­
pierni nad Bajkałem nie ma mowy 
o polskich dyrektorach.

Strona radziecka pisze KOS wno­
si wkład, w tym dewizowy, a Polska 
dostaje wszystkie zanieczyszczenia. 
Dodajmy od siebie, że w tym wypad­
ku sprawa zanieczyszczeń ma jak 
się wydaje szczególne znaczenie w 
tym typowo rolnicznym rejonie 
kraju.

Tę część artykułu cytujemy w 
dosłownym brzmieniu: “Trybuna 
Ludu” pisze, że zakłady mają być 
usytuowane tuż nad Krzną, co ma 
znaczenie. Należy rozumieć, że 
chodzi o łatwość zrzutu ścieków, a 
są to ścieki wyjątkowo smrodliwe. 
Wymyślono aby ścieki najbardziej 
zanieczyszczone masą organiczną 
rozprowadzać rurociągami w pro­
mieniu piętnastu-dwudziestu kilo­
metrów i zrzucać na pola rolników 
(których nikt o zgodę nie pytał) jako 
połączenie nawożenia i nawodnie­
nia.

Proszę sobie wyobrazić tę gi­
gantyczną falę smrodu ciągnącą od 
czystego dotąd Podlasia. Projekt 
jest tak skandaliczny, że stanowczo 
sprzeciwił mu się dyrektor wydzia­
łu ochrony środowiska Wojewódz­
kiej Rady Narodowej w Białej, za 
co wojewoda wyrzucił go z miejsca 
za drzwi.”

Tak więc władze PRL zdecydo­
wały się na inwestycję, która po­
ciąga za sobą wielkie szkody, a co 
za tym idzie rachunek strat i 
zysków staje się dla Polski, wątp­
liwy jeśli zważyć, że nie zaprojek­
towano odpowiednio wydajnej oczy­
szczalni, która zlikwidowałaby za­
grożenie dla środowiska i miez- 
kańców Podlasia.

O ile więc można rozumieć pro­
jekt eksportu polskiego ziemniaka, 
lepsze to na pewno niż węgiel bo 
ziemniaków nie brakuje a węgla 
ma Polska za mało, o tyle zasta­
nawiająca jest lekkomyślność wła­
dz centralnych oraz miejscowych, 
które godzą się na zatrucie regionu. 
Nasuwają się obawy, że jeśli wła­
dze PRL projektu nie zmienią i nie 
wybudują systemu oczyszczania i 
wykorzystania odpadków z produk­
cji wówczas koszt zatrucia środowi­
ska naturalnego może znacznie 
przewyższyć rublowe zyski.

Tyle tych uwag na marginesie 
artykułu, zamieszczonego 1 19 nu­
merze podziemnego pisma KOS. 
_______________________ (RWE)

Prosimy o Przebaczenie 
Nieumyślnego Błędu 

Mamy nadzieję, że ks. Wła­
dysław GOWIN — Duszpasterz 
Misji Polskiej przy kościele św. 
Trójcy wybaczy nam poważnej 
gafy w artykule redakcyjnym 
jaki ukazał się w piątkowym 
wydaniu (18 marca), pt. “Od 
nas zależy przyszłość”.

Konsekwentnie powtarzaliś­
my nazwisko innego kapłana, 
nie mającego nic wspólnego z 
kościołem św. Trójcy, zamiast 
ks. Gowina. Swój błąd wytłu­
maczyć możemy jedynie. . . 
zwykłą, ludzką pomyłką. Bar­
dzo nam przykro.

Redakcja.

czterodniowy jest znacznie skuteczniejszy, od 
aresztu 48-godzinnego, bo terrorysta gorzej 
znosi dłuższe śledztwo.

Ostatnio próbowano nawet rozpocząć akcję 
mającą na celu zmuszenie władz do złagodze­
nia nowych przepisów. Na szczęście większość 
społeczeństw absolutnie odrzuciła tę propozy­
cję, przypominając, że ważniejsze są prawa bio- 
rące w obronę niewinne ofiary, niż chroniące 
terrorystów.

Wydaje się, że rozsądek, w parze z jednolitą, 
surową i stanowczą akcją, zdają egzamin. Być 
może, w przyszłości, będzie się notować w 
Europie jeszcze mniej brutalnych ataków na 
bezbronnych obywateli, organizowanych przez 
radykalne ugrupowania, terrorem usiłujące 
wywrzeć presję na społeczeństwie.

Niektórych niepokoi jeszcze fakt, że Europej­
czycy bardziej są skłonni pertraktować z ter­
rorystami, szczególnie, gdy chodzi o zakład­
ników. Mieliśmy przykłady, kiedy np. Niemcy 
zapłacili podobno libańskim porywaczom Alf­

reda Schmidta milion dolarów za jego uwolnie­
nie, a Francuzi postąpili jeszcze gorzej, godząc 
się na zapłacenie $330 min długu, wydalenie z 
Francji irańskich uchodźców oraz sprzedanie 
Iranowi broni w zamian za wolność dla dwóch 
zakładników: Jeana-Louisa Normandina i 
Rogera Auque.

Słusznie stwierdzają eksperci, że zakładnicy 
są nadal najczulszą słabością Europejczyków, 
ale nie tylko. Słynna “afera irańska” w Sta­
nach Zjednoczonych świadczy, najlepiej o tym, 
że i na naszym kontynencie, nie łatwo jest po­
święcić niewinnych ludzi. Na szczęście życie 
ludzkie ma dla bardzo wielu z nas wartość naj­
większą.

Konieczne jest podjęcie wspólnych decyzji, 
dzięki którym porywanie zakładników nie bę­
dzie się nikomu opłacało. Z terroryzmem wal­
czyć musimy wszelkimi metodami, nawet ta­
kimi, które wielu z nas uzna za bardzo drasty­
czne.



DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA) , PONIEDZIAŁEK, 21 MARCA (MARCH 21), 1988

©USFP, INC 1978

-POLISH

HAM
wna mimm iwi' wi*”1" 
FWOOMCT OF POLAHO

kompleksu własnego boiska. Gwar­
dziści wygrali na Racławickiej tyl­
ko raz, na wyjazdach i ze sk­
romnym dorobkiem 12pkt. zajmują 
“niebezpieczną” 12 lokatę. Jeszcze 
skromniej wygląda zapis po stronie 
strzelonych przez Gwardię goli — 7 
bramek w 15 meczach jednoznacz­
nie określa wartość ataku zespołu z 
Racławickiej. A przecież gra w nim 
reprezentacyjny napastnik Roman 
Kosecki (jak twierdzą działacze 
Gwardii), grał też będzie nadal i to 
dłużej niż to się wydaje działaczom 
Legii.

W grupie II czołówka jest nieco 
węższa — Stal Mielec (26 pkt.), 
Górnik Knurów (24), ale też dystans 
od grupy pościgowej mniejszy — 
Wisła Kraków (19), Avia Świdnik 
(18) i Zagłębie Sosnowiec (18). Z tej 
piątki drużyn wyłonieni zapewne 
zostaną też nowi pierwszoligowcy. 
Główny kandydat to Górnik Knu­
rów (nie przegrał jeszcze meczu), 
ale ileż to już razy zadowalał się li 
tylko tym statusem?
Nikt też już nie wierzy solennym 
zapewnieniom knurowian, że ich 
możny sąsiad reprezentujący to 
same gwarectwo (Górnik Zabrze) 
nie ma nic przeciwko temu awan­
sowi. Nadzieje na powrót do I ligi, 
mimo nie najszczęśliwszego począt­
ku, tlą się również w Krakowie. Uta­
lentowanej, dobrze wyszkolonej mło­
dzieży nigdy w tym klubie nie bra­
kowało. Dlaczego wyniki nigdy nie 
odpowiadały potencjalnym możli­
wościom, jest jedną z tajemnic nie 
tylko krakowskiego futbolu.

☆ ☆ ☆
OBAWY ANGLIKÓW

Na angielskich stadionach pił­
karskich nadal jest niebezpiecznie. 
Ostanio np. podczas bójki kibiców 
Luton Town i Queens Park Rangers 
8 osób zostało rannych uderzeniam 
noża. Stale napływające tego typu 
informacje wzmagają obawy Ang­
lików, iż jeszcze w najbliższym 
sezonie angielskie kluby nie będą 
mogły występować w europejskich 
pucharach.

Komitet Wykonawczy UEFA ma 
podjąć decyzję w tej sprawie 3 maja 
bież, roku w szkockiej miejscowości 
St. Andrew. Wiele krajowych fe­
deracji piłkarskich w związku z tym 
już zapowiedziało, że nie będzie 
grać z angielskimi drużynami.

Jeżeli jednak Anglicy wrócą do 
pucharów w sezonie 1988/89 wystar­
tują tylko trzy ich zespoły. Prawie 
już pewny mistrz Anglii Liverpool 
jest bowiem wykluczony na okres o 
trzy lata dłuższy niż inne drużyny 
angielskie.

W klasyfikacji Pucharu UEFA 
Anglicy spadli poniżej 8 miejsca i 
mogą wystawić tylko dwa zespoły, 
a więc wicemistrza kraju i zdobyw­
cę Pucharu Ligi. Zagrają one jed­
nak na europejskich boiskach wte­
dy, gdy angielscy kibice wreszcie 
się uspokoją. A w to wierzą tylko 
najwięksi optymiści

AMERICAN
WOMENS

25 marca odbędzie się w audyto­
rium szkoły średniej Evanston 
Township (Evanston Township High 
School Audytorium) wiosenny kon­
cert orkiestry symfonicznej w 
Evanston (Evanston Symphony Or­
chestra) pod dyrekcją Lynna Schor- 
nicka, z udziałem polskiego pia­
nisty Pawła Chęcińskiego.

Koncert rozpocznie się o godz. 
8:00 wieczorem i obejmie utwory 
Barbera, Chopina i Beethovena.

Paweł Chęciński wykona 2 kon­
cert Fryderyka Chopina.

Chęciński urodził się w Łodzi, w 
domu przy tej samej ulicy co słynny 
Artur Rubinstein. Specjalizował się 
w wykonywaniu utworów Chopina, 
ale również kompozytorów współ­
czesnych. Jest zatrudniony na stałe 
w Chicago Musical College przy 
Uniwersytecie Roosevelta.

Chęciński jest zwycięzcą szeregu 
międzynarodowych konkursów pia­
nistycznych, w tym również kon­
kursu szopenowskiego w Warsza­
wie.

Orkiestrą symfoniczną dyrygo­
wać będzie Lynn Schornick, który 
jest od trzech sezonów kierowni­
kiem muzycznym Evanston Sym­
phony. Schornick dyryguje również 
orkiestrą Waukegan Symphony i 
jest dyrektorem Jack Benny Center 
for the Arts w Waukegan. Jest zdo­
bywcą nagrody za “doskonałość w 
sztuce” (Excellence in the Arts), 
przyznanej przez Radę Artystyczną 
pówiatu Lake (Lake County Arts 
Council) w roku 1988.

Wiosenny koncert orkiestry 
Evanston Symphony rozpocznie się 
słynnym “Adagio na smyczki” Sa­

muela Barbera, jednym z pier­
wszych amerykańskich utworów 
przedstawionych przez Arturo Tos- 
caniniego i orkiestrę radia nowo­
jorskiego NBC Symphony.

Koncert fortepianowy F-moll, 
wykonany przez polskiego szopeni- 
stę powinien zadowolić najwybred­
niejszych miłośników wielkiego 
kompozytora.

Uczta muzyczna rozpoczęta po­
ważną nutą jednego z najwybitniej­
szych przedstawicieli rdzennie ame­
rykańskiej muzyki (“Adagio” Bar­
bera jest tradycyjnie grane na uro­
czystościach poświęconych pamię­
ci zmarłych muzyków) zamknie się, 
najpogodniejszym bodajże, utwo­
rem Ludwiga van Beethovena — VI 
Symfonią F-dur, zwaną Pastoralną. 
Symfonię tę, składającą się z 5 
części, stworzył Beethoven w roku 
1808, kiedy jego głuchota poczyniła 
już znaczne postępy. Mimo to po mi­
strzowsku potrafił oddać w niej całą 
radość, jaką wywoływał w nim bli­
ski kontakt z naturą.

Bilety na koncert 25 marca, w ce­
nie: $7 dla dorosłych i $4 dla mło­
dzieży można będzie nabyć przed 
samym występem orkiestry Evans­
ton Symphony.

Orkiestra jest częściowo subsy­
diowana przez Evanston Arts Coun­
cil i agencję stanową — Illinois Arts 
Council.

Więcej informacji można uzy­
skać dzwoniąc pod numer: — 
328-6303.

Koncert Orkiestry Symfonicznej 
z Udziałem Polskiego Pianisty

SPECJALISTYCZNA 
OPIEKA ZDROWOTNA 

DLA KOBIET 
ORAZ ZABIEGI 

GINEKOLOGICZNE
• Badania Krwi i Moczu Na Ciążę
• Porady Ciążowe
• Lokalne Znieczulenie i Narkoza
• Zabiegi Ginekologiczne

Koszty Zabiegów i Badań 
Pokrywane Przez Ubezpieczenia 

MÓWIMY PO POLSKU

725-0200 
5086 N. ELSTON 
Od Poniedziałku do Soboty:

8 Rano-4 Po Pol.

WYPRZEDAŻ SPRZĘTU
Sprzedaż Sprzętu Do Pokrywania 
Dachu Gorącą Smołą. 2-letnie kotły 
— 200 galonowe. Jak nowe. Cena 
$4,000. Do obejrzenia po adresem:

3116 W. Belmont 
^^^RanowgodZjOdgdo^O^^^^^

OBRAŻENIA CIAŁA
Opłata po przyznaniu odszkodowania 

ROZWODY 
Bezpłatna konsultacja 

ADWOKAT 
DAVID KREMIN

Dzwoń (w jęz. ang.)787-1995
, (24

ttóO MEDICAL
CENTER

Doświadczony Specjalista

GINEKOLOG
Oraz Asystentki 

MÓWIĄ PO POLSKU
■ ZABIEGI GINEKOLOGICZNE
■ Próby ciążowe
■ Lokalne i dożylne znieczulenie
■ Nowoczesne leczenie nadżerek
■ Troskliwa opieka

2744 N. WESTERN AVE. 
772-7720

2474 Dempster 296-9330 
Od poniedziałku do soboty 

8 rano-5 po południu

Krzysztof Sarnecki

POLONII CHICAGOSKIEJ SKŁADAMY SERDECZNE ŻYCZENIA RADOSNYCH ŚWIĄT ZMARTWYCHWSTANIA PAŃSKIEGO!

The lean, tender, juicy ham with the Old World flavor

IMPORTED BY U.S FOOD PRODUCTS, INC , 
CHICAGO / PHONE 342-7210 & 342-7410

- ■F"

Ogłoszenie Polskiego Związku 
Przemysłowców w Chicago 

Wyżej wymieniony Związek ma następne 
zebranie marzec 24-y o godzinie 6:30 wiecz. w 
Renaissance Restauracji, York i Devon Ave., w 
Bensenville.
Dyskusja na temat ubezpieczenia przemysłowe­
go (możliwe 30% zniżki). Zapraszamy nowych 
członków. Wszyscy zainteresowani po dalszą 
informację dzwonić: 350-1614 — Adam.

ADWOKAT D. GILNA
BYŁY ASYSTENT PROKURATORA STANOWEGO

• Amnestia • Sprawy Imigracyjne • Jazda w stanie nietrzeźwym • 
Odszkodowania • Uszkodzenie cielesne • Sprawy Kryminalne • Kup­
no — sprzedaż interesów i nieruchomości • Sprawy związane z nie­
porozumieniami między Kupującymi samochód a dealerem.

• Rozwód w U.S.A. $400 (łącznie z kosztami s|ądowymi)
• Legalizacja rozwodu w Polsce $200

• Z udziałem byłego sędziego z Polski w sprawach rodzinnych, spadko­
wych, nabycia i zbycia nieruchomości, mieszkań i innych posiadłości 
majątkowych—w Polsce.J J 622-8610 698-1776

Teł.: 825-3184 (Tylko w Soboty od 9 do 12 w Południe) 
5642 W. DIVERSEY AVE. MÓWIMY PO POLSKU

SPRÓBUJ—INNI SPRÓBOWALI &
KURS TAŃCA TOWARZYSKIEGO JF

DLA POCZĄTKUJĄCYCH
W programie: tango, fokstrot, walc, disco, samba, rumba, cha-cha, rock n’ 
roli, blues, polka i inne. Kurs będzie trwał pięć tygodni w każdą środę i 
piątek od godziny 8 do 10 PM. Zapisy i pierwsze zajęcia już w środę, 6-go 
kwietnia o godzinie 8;00 PM. Koszt kursu jedynie $50 od osoby. Kilboum 
Park District, 3501 N. Kilboum (róg Addison i Kilboum—budynek w głębi 
parku—1 piętro). Zapraszamy młodzież, rodziców i dziadków. Tel. 286-6895 
lub 477-7674.
Polskie Klub Tańca Towarzyskiego

BRAND

Serve hot, glaced and garnished to suit your fancy-or cold, 
right from the can. Comes fully cooked, in 3, 5, 7 and 12 
pound can sizes. And every bite gives you that famous 
Krakus Old World flavor...

Krakus Imported Polish Ham

NIEOCZEKIWANA CIĄŻA?
Nie wpadaj w rozpacz ...

my możemy pomóc
• Bezpłatne Testy Ciążowe
• Życzliwi Doradcy
• Pomoc Lekarska
• Pomoc Finansowa
• Zrozumiałe i Prawdziwe

Informacje o Moralnych, Fizycz­
nych i Psychicznych Konsekwen­
cjach Usuwania Ciąży.

AID FOR WOMEN
8 South Michigan

Suite 1100 • 621-1100

Z Bocznej Trybuny Sportowej
ZYGMUNT P. BOBIN

MA INAUGURACJĘ SEZONU 
LEGIA W. — ŚLĄSK

W CIENIU GÓRNIKA ZABRZE
Wznawia rozgrywki piłkarska 

ekstraklasa Polski. Zimowa przer­
wa była długa, ale odpoczynek, to 
dla piłkarzy sprawa umowna. Roz­
brat z piłką trwa zwykle kilka dni, 
później zgrupowania, treningi, przy­
gotowania kondycyjne, kilometry 
przebiegnięte w ciężkim terenie, 
spotkania kontrolne i do znudzenia 
powtarzane elementy gry.

Nie zawsze jednak jest to przykry 
obowiązek, Górnicy z Zabrza przy 
okazji treningu zwiedzali Francję i 
Węgry, a GKS Katowice poznawał 
Niemcy Zachodnie i Algierię. Wię­
kszość jednak ligowych zespołów 
ograniczała przygotowania do wi­
zyt u sąsiadów zza miedzy, a więc 
w Czechosłowacji i Niemczech Ws­
chodnich.

Legia Warszawa, Lechia, Jagiel- 
lonia, Olimpia i Lech zadowoliły się 
krajowymi widokówkami. Która z 
drużyn wybrała najbardziej roz­
sądny wariant przygotowań okaże 
się na mecie ligowego wyścigu —19 
czerwca.

Po rundzie jesiennej Górnik Za­
brze ma przewagę — 8 pkt. nad Ślą­
skiem Wrocław, 9 nad ŁKS, 13 pkt., 
nad siódmą w tabeli Legią. Właści­
wie wszystko może się jeszcze zda­
rzyć, ale jak mówił na spotkaniu z 
reporterami trener legionistów, An­
drzej Strejlau — aby wyprzedzić li­
dera należałoby wygrywać wszyst­
kie mecze, nierzadko różnicą trzech 
bramek.

W praktyce jest to niemożliwe, a 
więc walka w rundzie wiosennej nie 
będzie się toczyć o miejsce pre­
miowane startem w europejskich 
pucharach. Być może będzie to cie­
kawsza rywalizacja niż o krajowy 
prymat, gdyż w tym wypadku 
stawka jest bardziej wyrównana.

W składach poszczególnych dru­
żyn nie ma zmian. Głośne transfery 
w lidze zdarzają się ostatnio rzadko, 
a jeżeli już dotvcza klubów zagra­
nicznych. Stabilizacja powoduje, że 
trudno oczekiwać gwałtownych ro­
szad w tabeli. Podział ustalowny w 
pierwszej rundzie zapewne utrwali 
się w wiosennych meczach;

Od ósmego miejsca w dół wszyst­
kie drużyny mają ujemny stosunek 
bramek. One też walczyć będą o 
utrzymanie się w lidze.

Legia Warszawa grała jesienią 
gorzej niż oczekiwano. W trakcie 
rozgrywek nastąpiła zmiana trene­
ra. Za zakończeniem rundy — na­
stępna. Z zainteresowaniem ocze­
kiwać się będzie “come back” And­
rzeja Strejlaua. Trener Strejlau ma 
właściwie wszystkich piłkarzy do 
dyspozycji. Kłopoty są jedynie z Wi­
toldem Sikorskim, który miał po­
wtórnie operowaną nogę.

☆ ☆ ☆
NIEMCY ZACHODNIE 
MISTRZAMI EUROPY?

40 procent uczestników magazy­
nu “Sports” sądzi, — że piłkarze 
Niemiec Zachodnich zostaną mis­
trzami Europy. Dlaczego? 71 pro­
cent uważa, że zadecyduje o tym 
wola walki zespołu Niemiec Za­
chodnich, 57 proc. — umiejętności 
techniczne, 50 proc. — po prostu sz­
częście. 26 proc, jest zdania, że w 
zdobyciu tytułu największą pomocą 
dla piłkarzy Niemiec Zachodnich 
będzie atut własnego boiska.

☆ ☆ ☆

WYSTARTOWAŁA JUŻ 
U LIGA PIŁKARSKA

Na wiosenną rundę rozgrywek 
grupy I drugiej ligi piłkarskiej, któ­
ra wznowiła rozgrywki 12 marca z 
największymi nadziejami oczekują 
zapewne śląscy kibice.

Cztery drużyny z tego regionu: 
Ruch Chorzów (26 pkt.), GKS Jas­
trzębie (24), Polonia Bytom (23) i 
Piast Nowa Ruda (23) od początku 
nadawały ton tej grupie i na pół­
metku osiągnęły już znaczną prze­
wagę (piąty w tabeli zespół Zawiszy 
Bydgoszcz ma 16 pkt.).

Chorzowianie, jedyny zespół w tej 
grupie bez porażki, są oczywiście 
głównym faworytem na awans do 
ekstraklasy, którą po raz pierwszy w 
historii tego klubu opuścili w ze­
szłym roku.

Kibicom najbardziej podoba się 
jednak drużyna z Jastrzębia, pre­
zentująca ofensywny, widowisko­
wy styl gry (Jagiellonia Białystok 
też tak grała w II lidze). Piłkarze 
Jstrzębia zdobyli najwięcej goli w 
II lidze (29), odnieśli też najwięcej 
zwycięstw za trzy punkty (4).

Grający w tej grupie jedyny dru- 
goligowy zespół warszawski—Gwar­
dia nadal nie może przezwyciężyć 

DENTYSTA
BEZBOLESNE LECZENIE 

NISKIE CENY
17 lat doświadczenia. Nowo­
czesny gabinet, kompletne le­
czenie i uzupełnianie brakują­
cego uzębienia. Spłaty w ra­
tach. Ubezpieczeni mile wi­
dziani. 9 rano — 10 wieczorem. 
6 dni w tygodniu.

DR. WANDA ROGALSKA 
4417 N. Central Ave. 

282-4020

MÓWIMY PO POLSKU

ADWOKAT 
JOEL GOULD 
Jazda w Stanie Nietrzeźwym

Wypadki Samochodowe
• Rozwody $170 + Koszty 

Sądowe $150
• Przekroczenia Ruchu 

Drogowego od $80
• Kradzieże w sklepach • Bójki
• Uszkodzenia Cielesne 

w Wypadkach 
(Wysokie Odszkodowania)
Zadzwoń Po Umówienie Się 

Porady Bezpłatne 
281-8744

24 Godzinny/7 Dni w Tygodniu 

2918 N. MILWAUKEE 
205 W. RANDOLPH • POKOJ 1630

BIURA PRAWNE 
JOHN’A ROKACZA

Adwokat mówiący po polsku 
zajmuje się wszelkiego rodzaju 
sprawami.

• Rozwody
• Uszkodzenia Cielesne
• Sprawy Kryminalne
• Przekroczenia Drogowe 

w Stanie Nietrzeźwym
Pierwsza Wizyta BEZ OPŁATY 
Przyjmuje Także Wieczorami 

Dzwoń 7 dni w tygodniu. 
24-godziny. Dwa biura: 
Downtown i Northwest

u 726-3753

BIURA ADWOKACKIE 
KUTA AND KASH 

Frank J. Kuta & ^ames J. Kash 
5132 Archer

(NE Comer Archer & S. Kildare)

• Kupno i sprzedaż nieruchmości
• Testamenty
• Uszkodzenia cielesne
• Obrażenia cielesne przy pracy
• Sprawy w biznesach 

korporacyjnych
Tel.: 284-1414

MÓWIMY PO POLSKU

Polska Książka 
w Każdym 

Polskim Domu 

ALBANY
Medical-Surgical

Center
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Propozycja Pomocy 
Dla Contras

(Dokończenie ze str. 1)

Prezydencki doradca do spraw 
narodowego bezpieczeństwa Colin 
Powell oznajmił w Washingtonie, iż 
praktycznie walki między Nikara­
guą a Hondurasem zostały zakoń­
czone. Powell dodał, iż istnieje też 
małe prawdopodobieństwo, by ame­
rykańskie oddziały zostały zaan­
gażowane w jakiekolwiek działania 
bojowe.

Honduraski minister spraw za­
granicznych Carlos Lopez Contre­
ras oznajmił, iż wobec konfliktu je­
go kraju z Nikaraguą nie weźmie on 
udziału w zapowiedzianej na środę 
konferencji ministrów spraw zagra­
nicznych krajów Ameryki Środko­
wej.

Tymczasem w poniedziałek maj ą 
rozpocząć się rozmowy delegacji 
rządu sandinistowskiego z przy wód-

Z żalem donosimy, że najuko­
chańsza żona moja, matka i babcia 
nasza oraz siostra nasza, śp.

Maria Piecyk
(z domu Gut)

Członkini Towarzystwa św. Te­
resy, po długiej i ciężkiej chorobie, 
pożegnała się z tym światem, opa­
trzona św. sakramentami, dnia 19- 
go marca, 198ff roku, o godzinie 
3:15 po południu, w średnim wieku.

Zwłoki będą wystawione w za­
kładzie pogrzebowym dzisiaj od 
godziny 1 po południu do 9 wieczo­
rem. ,

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 
dnia 22-go marca o godzinie 9:00 
rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 
5735 W. Fullerton Ave. (narożnik 
Mango), do kościoła św. Jakuba 
(msza św. o godz. 9:30), a stamtąd 
na cmentarz św. Wojciecha, do 
grobu rodzinnego.

Pogrążeni w głębokim smutku: 
Mieczysław, mąż; Irena, córka; 

Ryszard, syn; Sabina, synowa; 
Sharon, Jacob i Steven, wnuczka i 
wnuki; Andrzej, Stanisław, (Wła­
dysław, w Polsce), bracia; Stefa­
nia, Anna, Janina, Katarzyna i 
Czesława, siostry; wraz z całą ro­
dziną.

Pogrzebowi Poterek
Tel. 237-6400 

cami nikaraguariskich contras. 
Przedstawiciele sandinistów już te­
raz próbują oskarżać administra­
cję prezydenta Reagana o “torpe­
dowanie” negocjacji pokojowych.

Zastępca nikaraguańskiego mini­
stra spraw zagranicznych Victor 
Hugo Tinoco oznajmił, iż “Reagan 
ma nadzieję, że rozmowy pokojowe 
zakończą się niepowodzeniem, by 
mógł spełnić się sen Amerykanów o 
zniszczeniu rewolucji sandinistow- 
skiej.”

Przywódcy contras potwierdzili, 
iż zjawią się w Sapoa, mieście 
leżącym 90 mil od Managui, mimo 
ubiegłotygodniowej ofensywy san­
dinistów na partyzanckie obozy w 
Hondurasie.

Jednocześnie w Washingtonie 
dziesięciu senatórów reprezentu­
jących obie partie zgłosiło projekt 
ustawy przyznającej pomoc dla 
contras w wysokości $48 min. W 
propozycji tej mieści się również 
$2.5 min, która to suma przezna­
czona ma być na broń i amunicję 
dla contras.

Projektodawcy ustawy twierdzą, 
iż propozycja nowej pomocy dla 
partyzantów w Nikaragui już spo­
tyka się z poparciem członków Kon­
gresu reprezentujących obie partie.

Ostatnia ofensywa sandinistów 
przyniosła militarne zwycięstwo 
Managui i doprowadziła do wyda­
lenia z tego kraju kilku oddziałów 
contras. Jednak ta sama ofensywa 
spowodowała, iż contras uzyskali 
dużą dozę sympatii ze strony 
członków Kongresu. Zdaniem ob­
serwatorów wyrazem tej sympatii 
będzie pomoc dla partyzantów, 
włącznie z przyznaniem im sprzętu 
wojskowego i amunicji. Debaty nad 
ustawą mają rozpocząć się w naj­
bliższym czasie.

Wyznawca Szatana
16-letni wyznawca szatana w Pol­

sce, próbował zabić swego śpiącego 
wuja siekierą. Szczęśliwie ten ostat­
ni obudził się i wezwał pomoc.

Aresztowany satanista powie­
dział milicji, iż chciał osiągnąć 
“wyższy stopień wtajemniczenia, 
popełniając szczególnie ohydną 
zbrodnię”

Z żalem donosimy, że najukochańsza matka i babcia nasza, śp.

Antonina Jagiełło (Kalbarczyk)
po długiej chorobie, pożegnała się z tym światem, opatrzona św. sakramen­
tami, dnia 15-go marca 1988 roku, o godzinie 10:53 rano, przeżywszy lat 65.

Pogrzeb odbył się w piątek dnia 18-go marca o godzinie 9:30 rano, z 
zakładu pogrzebowego pnr. 3060 N. Milwaukee Ave., do kościoła Św. Jacka 
(msza św. O godz. 10:00) a stamtąd na cmentarz św. Wojciecha do grobu 
rodzinnego.

Pogrążeni w głębokim smutku:
Antoni, mąż; Teodora (Robert) Machalski, Katherine (George) Smo­

lak, córki i zięciowie; Cathrine, Filip, David, Mark, Christophere, wnuki; 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmował się: Skaja Stanley Funeral Home
Telefon 342-3330

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość, iż 
najukochańsza matka, babcia i prababcia nasza, śp.

Zofia Madey Bak
(żona śp. Antoniego Madey i śp. Aleksandra Bak, 

babcia śp. Lawrence Madey)
pożegnała się z tym światem, opatrzona św. Sakramentami, dnia 17-go 
marca, 1988 roku, 6 godzinie 2:37 po południu, w podeszłym wieku.

Pogrzeb prywatny.
Ceremonia żałobna odbędzie się dnia 7-go kwietnia w kościele St. Eliza­

beth Ann Seton, pnr. 1023 McHenry Ave., Crystal lake, IL, o godzinie 7:30 
wieczorem.

W ciężkim żalu pogrążeni:
Władysław A. i Edwin J. Madey, synowie; Alicja M. Willes, córka; 

wnuki, wnuczki i prawnuczęta; wraz z całą rodziną.
Pogrzebem zajmował się Casey Laskowski i Syn. Telefon 777-6300.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość, iż 
najukochańszy mąż mój, ojciec, dziadek, brat i wujek nasz. śp.

Frank Cisek
Weteran II Wojny Światowej

Uczestnik i Bohater Bitwy II Korpusu Polskiego Pod Monte Cassino 
Członek Tow. Najśw. Im. Jezus, Tow. Najsł. Serca Pana Jezusa #308 ZPRK, 
Klubu Medynia i Senior Citizens Club przy par. św. Jana Bożego, po krótkiej 
chorobie, pożegnał się z tym światem, opatrzony św. Sakramentami, dnia 
18-go marca, 1988 roku, o godzinie 2:18 po południu, przeżywszy lat 73.

Zwłoki można odwiedzać dziś od godziny 2-ej po południu do godziny 
9-ej wieczorem.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 22-go marca, o godzinie 9:15 rano, 
z zakładu pogrzebowego pnr. 4901 S. Archer Ave. (1 blok na wschód od 
Pułaski). do kościoła św. Jana Bożego, a stamtąd na cmentarz Zmartwychw­
stania Pańskiego, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych i znajomych, 
w ciężkim żalu pogrążeni:

Rose (z domu Witek), żona; John (Sharon) i Leo (Julie), synowie i 
synowe: Adam, Nicholas i Christopher, wnuki: Lisa, wnuczka: Anna (Jan) 
Prucnal. siostra i szwagier: Wesley (Mary), Ted (Linda), Richard (Sandy) i 
Christopher (Anne) Prucnal, siostrzeńcy z żonami; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Szykowny Funeral Home. Telefon 735-7521.

-

NABLUS — Na Zach. Brzegu nadal trwają protesty Palestyń­
czyków, którzy obrzucają żołnierzy izraelskich kamieniami i 
butelkami. Widoczny w tle czarny dym -wydobywa się z pło­
nących opon samochodowych. (Reuter)

Afganistan
Przedmiotem Dyskusji

(Dokończenie ze str. 1)
“Ostatnia, niebezpieczna akcja 

USA stanowi jeszcze jedno ogniwo 
łańcucha akcji wymierzonych prze­
ciwko ustaleniu sytuacji politycznej 
w Ameryce Centralnej. Washington 
robi wszystko, by nie dopuścić do 
pokojowego rozwiązania konfliktów 
w tym rejonie świata i zaognia sy­
tuację mimo elokwentnych stwier­
dzeń, że jego celem jest pomoc w 
rozwiązaniu konfliktów.”

Przypuszcza się, że znaczna część 
rozmów zostanie poświęcona za­
gadnieniom związanym z wojną w 
Afganistanie. W Genewie w dal­
szym ciągu trwają negocjacje w sp­
rawie wycofania sowieckich wojsk 
z tego kraju. Jak wiadomo, Gorba­
czow zgodził się na odwołanie 
swych oddziałów pod warunkiem, 
że Stany Zjednoczone i inni sprzy­
mierzeńcy afgańskich partyzantów 
jednocześnie wstrzymają dla nich 
dostawy broni.

Ostatnio jednak, Pakistan i USA 
wysunęły żądanie, by w tym 
samym czasie ZSSR przerwała do­
stawy broni dla tamtejszego rządu.

Zarówno Moskwa jak i,Kabul nie 
godzą się na ten warunek. Sprawy 
te będąprzedmiotem intensywnych 
dyskusji w Washingtonie. Obydwie 
strony zgadzają się, że Afganistan 
powinien zostać państwem nieza­
leżnym, nie związanym z żadnym z 
supermocarstw.

Sprawy te wymagają zresztą szer­
szego omówienia, ponieważ sama 
zgoda na wycofanie wojsk sowiec­
kich nie gwarantuje pokoju. USA i 
ZSSR podzielają opinię, że radykal­
ni islamscy bojownicy mogą prze­
szkodzić w podpisaniu porozumie­
nia.

7-partyjna koalicja partyzantów 
nie tylko domaga się stworzenia 
przed ustąpieniem sowieckich wojsk 
rządu z udziałem ich przedstawicie­
li, ale także przedstawia inne za­
grożenie, które wynika, przede 
wszystkim z nieporozumień wśród 
przywódców opozycji.

Co Dalej 
z Misją OWP?

Nowy York (Reuter) — Zgroma­
dzenie Ogólne Narodów Zjednoczo­
nych będzie próbowało dzisiaj dop­
rowadzić do rozwiązania kwestii 
przedstawicielstwa Organizacji Wy­
zwolenia Palestyny jako członka — 
obserwatora przy ONZ-cie.

Jak już podawaliśmy, wskutek 
uchwały amerykańskiego Kongre­
su, nowojorska placówka OWP ma 
być zlikwidowana z dniem 21 marca 
br. Przedstawiciel OWP w Nowym 
Jorku (przy ONZ), Labis Terzi, po­
wiedział korespondentom, iż “wcze­
śniej pójdzie do więzienia lecz sam 
dobrowolnie nie opuści swojego 
biura”.

Pomieszczenia misji palestyńc- 
kiej są również miejscem zamiesz­
kania Labisa Terzi. Palestyńczyk 
przebywa na terenie naszego kraju 
od roku 1974, tj. od momentu gdy z 
Yasserem Arafatem brali udział w 
jednej z sesji Zgromadzenia Naro­
dowego.

Jedną z możliwości — rozważa­
nych przez Sekretarza Generalnego 
ONZ-u, jest zapewnienie Terziemu 
i jego współpracownikom odpowie­
dniego “locum” na terenie obiek­
tów należących do Organizacji Na­
rodów Zjednoczonych. Tym sposo­
bem Palestyńczycy objęci by byli 
immunitetem. W chwili obecnej, 
żadne dyplomatyczne przywileje 
nie dotyczą misji palestyńskiej i jej 
reprezentantów.

Poza tym, Sowieci od dawna nie 
ukrywają obaw o rozprzestrzenie­
nie islamskiego fundamentalizmu 
na ich republiki azjatyckie, grani­
czące z Afganistanem a zamieszki­
wane przez szybko rosnące w siłę 
sekty muzułmańskie. Kreml oba­
wia się, że może to doprowadzić do 
wzrostu wewnętrznych zamieszek 
na terenie ZSSR.

Wielu z afgańskich fundamenta­
listów usiłuje osiągnąć władzę taką, 
jaką posiadali przed sowiecką in­
terwencją w 1979 roku. Obecnie, są 
militarnie znacznie silniejsi dzięki 
pomocy ze Stanów Zjednoczonych, 
Pakistanu i Arabii Saudyjskiej.

“USA same zapędziły się ‘w zau­
łek bez wyjścia’ portretując wszy­
stkich rebeliantów jako bojowników 
o wolność”—wyjaśnia analityk z 
Dept. Stanu i dodaje, że wielu z nich 
to ludzie o bandyckiej przeszłości.

Pogląd ten podziela CIA. Przed­
stawiciele tej agencji otwarcie mó­
wią, że USA zaczęły wyraźnie zmie­
niać swe stanowisko w odniesieniu 
do części bojowników. Mówiąc krót­
ko, pragną “zneutralizować” nie­
pożądane elementy. Dept. Stanu nie 
ujawnił szczegółów dyskusji doty­
czących sytuacji w Afganistanie.

Znaczną część czasu zostanie po­
święcona także zagadnieniom doty­
czącym rozbrojeniu, praw humani­
tarnych i konfliktom regionalnym.

Dyskusji zostanie poddany rów­
nież konflikt bliskowschodni. Mos­
kwa wzyiwa Washington do porzu­
cenia jego własnych prób osiągnię­
cia pokoju i przystąpienia do wspól­
nych wysiłków na rzecz zażegnania 
konfliktu arabsko-izraelskiego pod 
auspicjami ONZ.

Szewardnadze najprawdopodob­
niej odnowi sugestie Gorbaczowa z 
grudnia ub. roku, o ograniczeniu 
przez oba supermocarstwa dostaw 
broni dla państw Ameryki Central­
nej.

50-ciu Zabitych 
Na Zatoce Perskiej
Oslo (Reuter) — Norweskie źród­

ła żeglugowe przekazały dziś in­
formację, iż wskutek nalotu irac­
kiego lotnictwa nad obszary Kharg 
Island — będące największym 
miejscem przeładunku irańskiej 
ropy na Zatoce Perskiej — zginęło 
.prawie pięćdziesiąt osób. Wszyscy 
zabici to marynarze, członkowie 
załóg dwóch irańskich tankowców 
które przygotowywały się do po­
brania ładunku w tym terminalu.

Zbombardowane zbiornikowce 
m/s “Avaj” oraz m/s “Sanandaj” 
w ciągu kilku sekund stanęły w 
płomieniach. Istnieje niebezpie­
czeństwo, że pożar przeniesie się na 
urządzenia przeładunkowe i pobli­
skie zabudowania. Liczba śmier­
telnych ofiar może być znacznie 
większa.

Nowy Rok 
w Afganistanie

Islamabad (Reuter) — W niedzie­
lę, czyli w dniu afgańskiego Nowego 
Roku, prez. Nadzibullah oświad­
czył, iż sowieckie wojsko opuści Af­
ganistan w ciągu najbliższych dwu­
nastu miesięcy.

Prezydent wyraził też nadzieje, 
na pomyślne i szybkie zakończenie 
negocjacji w Genewie.

“Następny Nowy Rok będzie ra­
kiem powrotu tysięcy afgańskich 
uchodźców, mieszkających obecnie 
Pakistanie i Iranie do ojczyzny... i 
powrotu sowieckich synów do ich 
kraju. Sukces genewskich rozmów 
zamknie drogę zagranicznej inter­
wencji w Afganistanie.”

Wybory Do Parlementu 
w Salwadorze

San Salwador (Reuter) — W nie­
dzielę odbyły się w Salwadorze wy­
bory powszechne do krajowego par­
lamentu. Według nieoficjalnych da­
nych — ostatecznego podliczenia 
wyników oczekuje się w poniedzia­
łek — zdecydowane zwycięstwo od­
niosła opozycyjna partia ARENA, 
tzn. Narodowy Związek Republi­
kański. Stronnictwo to będzie miało 
od tego momentu większość man­
datów w 60-cio osobowym parle- 
mencie.

Wiceprezydent Salwadoru, czło­
nek rządzącej do tej pory partii 
PDC czyli Partii Chrześcijańsko— 
Demokratycznej, po wstępnym ob­
liczeniu głosów powiedział: “Przyj­
mujemy do wiadomości wolę naro­
du salwadorskiego. Ale przegrana 
naszej partii w wyborach parle- 
mentarnych nie jest porażką po­
lityki krajowej i prezydenta Jose 
Napoleona Duarte. Prawdziwym 
zwycięzcą ostatniego głosowania są 
obywatele Salwadoru i dalszy po­
stęp demokratycznych przemian w 
naszym państwie.

Wybory uwidoczniły jednocześnie 
bezsens sprzeciwu i krwawych re­
belii wywoływanych przez lewackie 
ugrupowania spod znaku FMLN 
(Narodowego Frontu Wyzwolenia 
“Marti”)”.

Zdaniem przewodniczącego par­
tii ARENA, jego front polityczny 
uzyskał nie mniej niż 55 procent 
głosów. Zwycięstwo ARENA jest 
dość nieoczekiwane i stanowi przy­
kład pewnego rozczarowania po­
lityką centro—prawicowej koalicji 
prezydenta Duarte.

Syn urzędującej głowy państwa, 
Alejandro Duarte w wyniku głoso­
wania, utracił bardzo prestiżowe 
stanowisko burmistrza stolicy kra­
ju, miasta San Salwador. Na czele 
władz stołecznych stanie teraz kan­
dydat Narodowego Związku Repub­
likańskiego — Armando Calderon.

Według źródeł miejscowych oraz 
zdaniem zagranicznych obserwa­
torów, do urn wyborczych udało się 
ostatniej niedzieli prawie 65 procent 
obywateli, z ogólnej liczby miiliona 
sześciuset tysięcy zarejestrowanych 
wyborców.

Tydzień poprzedzający niedziel­
ne wybory do parlamentu krajowe­
go był w Salwadorze czasem wiel­
kiego napięcia. Przywódcy lewico­
wej partii FMLN zapowiadali sze­
reg antypaństowych wystąpień, za­
kłócenie przebiegu głosowania przez 
organizowanie zamachów bombo­
wych. Na szczęście niedziela upły­
nęła pod znakiem spokoju — nie za-

Oferuje Siebie 
Za Andersona

Bejrut (Reuter) — Bejruckie ga­
zety opublikowały wiersz Antony 
Liccione z Albany w stanie Nowy 
York, który zaoferował libańskim 
terrorystom, siebie w zamian za 
zakładnika Terry Andersona, prze­
bywającego w niewoli już od przesz­
ło 3 lat.

Autor wiersza wyraził podziw dla 
jego odwagi, pełnej poświęcenia 
pracy oraz słowa głębokiego współ­
czucie dla jego losu.

Anthony Liccione wystąpił z tą 
niezwykłą ofertą w środę, czyli 
pierwszy dzień czwartego roku nie­
woli Andersona. 

tonowano żadnych poważnych roz­
ruchów.

Jest to niewątpliwie zasługą ofi­
cjalnych władz, które dzięki wz­
mocnieniu sił porządkowych od­
działami wojska uchroniły miesz­
kańców kraju przez nieodpowie­
dzialnymi akcjami bojówek ugru­
powań lewicowych.

Salwador jest jednym z najwier­
niejszych sprzymierzeńców Washing- 
tonu w Ameryce Centralnej. Mie­
sięczna pomoc Białego Domu dla 
tego państwa wynosi prawie 45 mi­
lionów dolarów.

Rezultaty niedzielnych wyborów 
są sygnałem dla prezydenta Jose 
Napoleona Duarte, że opozycja nie 
jest zadowolona z jego siedmiolet­
nich, dotychczas bezskutecznych, 
potyczek z sympatykami lewico­
wego Narodowego Frontu Wyzwo­
lenia “Marti”.

Przywódcy zwycięskich republi­
kanów publicznie wyrażają swoje 
oburzenie polityką głowy państwa, 
która nie podźwignęła będącej nie- 
mial w rozkładzie sytuacji ekono­
micznej Salwadoru. Opozycja jest 
przekonana, że władze specjalnie 
przedłużają proces wprowadzania 
konkretnych zmian w systemie kie­
rowania krajową gospodarką oraz 
nie kwapią się do szybkiego zakoń­
czenia walk z frontem FMLN, aby 
móc jak najdłużej czerpać korzyści 
finansowe z dolarowego wsparcia 
amerykańskiego.

Kierownictwo ARENA domaga 
się także zwiększenia udziału sekto­
ra prywatnego w gospodarce kra­
jowej, zwłaszcza wskazując na na- 
palącą potrzebą zmiany struktury 
zarządzania wysyłki kawy, kluczo­
wego towaru eksportowego Salwa­
doru.

Obserwatorzy tej sceny politycz­
nej nie sądzą jednak, aby wyniki 
ostatnich wyborów do parlamentu 
miały szczególny wpływ na układ 
sił wśród kandydatów w przyszło­
rocznych wyborach prezydenckich.

Komisja Walsha 
Kontynuuje Śledztwo

Washington (CT) — Postanowio 
no już w stan oskarżenia czterech 
uczestników afery irańskiej ppłk. 
Olivera Northa, Johna Poindextera, 
Richarda Secorda i Alberta Haki- 
ma.
Jednak niezależny prokurator La­

wrence Walsh oświadczył, iż li­
czący 101 stron akt oskarżenia jest 
tylko “tymczasowym raportem”, a 
śledztwo trwa w dalszym ciągu.

Walsh odmówił jednak podania 
nazwisk osób, które zostaną objęte 
dalszym dochodzeniem.

Niektóre źródła podają, iż wśród 
podejrzanych znajduje się przynaj­
mniej pięciu wysokich rangą pra­
cowników Centralnej Agencji Wy­
wiadowczej (CIA), którzy pomaga­
li ppłk. Northowi w zorganizowaniu 
sieci dostawców broni dla contras.

Dochodzeniem objęty zostanie 
m.in. Joe Fernandez, zwolniony 
niegdyś ze stanowiska filii CIA w 
Kostaryce oraz Jim Atkins, były 
szef stacji CIA w Hondurasie.

Dobrze poinformowane źródła 
również podają, iż prok. Walsh 
wystsowałby akt oskarżenia prze­
ciw byłemu dyrektorowi CIA Wil­
liamowi Casey. Jest to jednak nie­
możliwe, gdyż Casey nie żyje od 
maja roku ubiegłego.

Do Ogłaszających Się 
w Dzienniku

Celem usprawnienia pracy i uniknięcia ewentualnych 
pomyłek w ostatniej chwili z powodu nawału ogłoszeń — 
uprzejmie prosimy, o ile tylko możliwe—podawać ogłosze­
nia wcześniej.
1. OGŁOSZENIA HANDLOWE (DISPLAY) do codziennych 

wydań gazety, winny być dostarczone co najmniej na 
dwa dni przed dniem publikacji.
Do wydania WEEKENDOWEGO (które wychodzi w 
piątek) — muszą być dostarczone DO WTORKU DO 
GODZINY 3:30 PO POŁUDNIU.

2. OGŁOSZENIA DROBNE (Classified) są przyjmowane 
codziennie od 7:30 rano do 1:00 po południu — na 
następńy dzień, a do wydania WEEKENDOWEGO DO 
ŚRODY DO GODZINY 3:30 po południu.

3. NEKROLOGI przyjmuje się codziennie (poniedziałek do 
piątku od 7-ej do 7:30 rano na ten sam dzień, oraz od 
8-ej do 3-ej na dzień następny.

Mając więc na uwadze zadowolenie naszych klientów 
oraz jak najlepsze wyniki ich ogłoszeń—Liczymy na łaskawą 
współpracę.

ADMINISTRACJA
DZIENNIKA ZWIĄZKOWEGO-ZGODA 

6100 N. Cicero Ave. • Chicago, IL 60646 
Telefon 286-0141

Biura czynne są od poniedziałku do piątku w godzinach 
. od 7:30 rano do 3:30 po południu. J
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Kościół 
Katolicki 

w Opozycji
Johannesburg (Reuter) — Sześ­

ciu biskupów kościoła rzymskoka­
tolickiego urządziło skromną w roz­
miarach demonstrację przed wejś­
ciem do miejscowej katedry.

. Biskupi rozwinęli transparenty z 
napisami: “Przywrócić prawa oby­
watelskie” oraz “Wolność dla *No- 
wego Narodu*.

To ostatnie hasło odnosiło się do 
tytułu katolickiego czasopisma któ­
rego wydanie władze Pretorii ws­
trzymały na czas nieokreślony.

Metropolita Johannesburga, arcy­
biskup Reginald Orsmond powie­
dział zagranicznym koresponden­
tom, iż taktyka małych liczebnie 
demonstracji ma szanse najwięk­
szego powodzenia, — gdyż maso­
wego protesty tłumów byłyby sku­
tecznie udaremnione przez siły po­
rządkowe w ciągu kilku minut.

“Chcemy aby protesty postępo­
wej części społeczeństwa połud­
niowoafrykańskiego miały trwały 
charakter a nie były jednorazowy­
mi zrywami.

Manifestacje pojedyńczych jed­
nostek mają równie silną wymowę 
a przynajmniej nie są narażone na 
gazy łzawiące czy armatki wodne 
lokalnej policji” — wyjaśnił kie­
rownik johannesburskiej archidie­
cezji.

ZAWIADOMIENIE 
Ogłaszający się proszę sprawdzić 
swoje ogłoszenia. Każde ogłosze­
nie jest poddane korekcie ale błędy 
nadal się zdarzają. Jeżeli znajdzie- 
cie błąd proszę nas natychmiast 
o tym powiadomić a pomyłka bę­
dzie natychmiast sprostowana i 

i właściwa publikacja ponownie za­
mieszczona. Jeśli pomyłka nie zo-

• stanie zauważona przy pierwszej 
publikacji i ogłoszenie w dalszym, 
ciągu będzie publikowane z błę­
dem, ogłaszający się ponosi za to, 
odpowiedzialność. W żadnym wy­
padku konsekwencje pomyłki nie 
powinny przekroczyć kosztu miej­
sca jaki ta pomyłka zajęła.

ADVERTISERS
PLEASE CHECK YOUR ADS 
Each ad is proofread but errors do 
occur. If you find an error please 
notify us immediately. Errors' 
will be rectified by republication. 
Sorry, but if an error confines af­
ter the first publication and we 
are not notified before the next 
insertion^ the responsibility is 

yours. In no event shall the liability. 
for the error exceed the cost of this 
space.occupied by the error.

Pamiętaj, że wobec 
zmuszenia narodu pol­
skiego do milczenia, 
“Dz. Związkowy” jest 
jego wolnym głosem.

■■■ ■ ............................. . ■ K

★ Poszukuje Pracy ł
MŁODY mężczyzna, z samocho­
dem poszukuje pracy. 286-0851 — 
Tomek.

* Pomoc Domowa
ERICK C. AGENCJA

Posiadamy prace domowe dla ko­
biet do objęcia od zaraz. Wymagna 
znajomość języka angielskiego.

3801 W. Lake Ave., Pokój 102 
Glenview, IL 

729-9219 lub 729-9216
GOSPODYNIE

Na pełen etat w Domu Starców. 
Pozwolenie na pracę konieczne. 
Świetne wynagrodzenie. Zgłoszenia 
osobiście.

1426 W. Birchwood 
Chicago, Illinois od 9-5 p.m.

POTRZEBNA kobieta gospodyni 
domowa z zamieszkaniem. Tel.: 
982-9115_______________________

GOSPODYNI DOMOWA - 
niańka do dzieci w domu w Orland 
Pk. Możliwość zamieszkania. Musi 
znać trochę j. angielski.

Tel: 496-6967 lub wiecz. 349-8401 
w j. ang.

ODPOWIEDZIALNA, 
SPOKOJNA KOBIETA 

do opieki nad dziećmi i prowadze­
nia domu. 5 dni. Gotowanie, sprzą­
tanie. Harlem-Devon. Musi znać 
trochę ang. Tel: 439-0630.

+ Praca Żeńska
WAITRESSES WANTED
All shifts—full & part time 

Must speak English 
Apply in person 

GOLDEN AGE RESTAURANT 
3531 N. Cicero Avenue, Chicago 
or call for further information 

___________ 283-3688___________  
DOŚWIADCZONA kobieta do sp­
rzątania na 3 dni w tyg. $5/godz. 
Północno-zachodnia strona. 772- 
7748 dzwonić poniedz. wtorek, cz- 
wartek od 2-5pm.

POTRZEBNE KOBIETY
Do kwiaciarni na pełny lub część 
etatu. Muszą znać dobrze j. angiel­
ski. Przyuczny.

Zgłaszać się osobiście: 
FLOWER BUCKET 

1201 W. Belmont Ave.

+ Praca Żeńska
AGENCJA

POŚREDNICTWA PRACY
Posiada prace dla kobiet z zamie­
szkaniem lub bez.

Tel. 342-6744 lub 342-5534 
2930 N. MILWAUKEE AVE. 
Od 10 rano do 6 po południu.

LOOKING FOR ENGLISH/ 
POLISH SPEAKING 

SECRETARY 
FOR LAW OFFICE 
Please call 384-0037

OAK BROOK TERRACE 
THOMAS E. 

McELROY FURS 
Zatrudnimy kobiety do ręcznego 
wykańczania futer. Język angielski 
pomocny. Praca w ciągu całego ro­
ku. Stały pobyt wymagany. Własny 
środek lokomocji. 

Pytać o Bożenę.
Tel. 951-2345

10-5 P.M.

I NEED TWO LADIES 
with good voice to train other peop­
le. Polish and English, English and 
Polish.
Tel.: 725-6024 from 9 a.m. — 12

100 NURSES
Needed Immediately 

RN’S - LPN’S - CNA’S 
Staff relief 

Home Health Care 
Benefits 

Local Assignments 
Call Kimberly Nurses 

Downers Grove — 971-1811 
______________ EOE/MF___________ ___

DOŚWIADCZONA KRAWCOWA 
(Seamstress & Fitter)

Piękny sklep, przyjemne warunki pracy, 
mili współpracownicy. Świadczenia. 
Zgłaszać się osobiście:

Margie’s Bridal 
11010 S. Cicero, Oak Lawn 

423-1013 w jęz. ang.

MEDICAL ASSISTANCE 
Part-Time 

Bi-lingual Polish-English. Doctor’s 
office on Northwest side.

286-1717

POTRZEBNE 
OPERATORKI 

Do centrali telefonicznej, dobra 
znajomość angielskiego. Moż­
liwość sponsorowania na zielo­
ną kartę. Zgłaszać się osobiś­
cie.

5146 W. Belmont
Pomiędzy 3 P.M. — 5 P.M. 
Nocna i dzienna zmiana.

Eraca
_ ■ ' ....i
PART TIME FACTORY HELP

We need students or mothers to 
work 4-5 hours per day. Light as­
sembly in modern factory near 
Halsted-Erie Street. Must have 

, good work references.
Call 942-0731

Position available in our fabricat­
ing department. Cutting, cleaning 
and assembly of plastic compo­
nents parts for water treatment. No 
experience necessary. Must speak 
English. Applications being accep­
ted at:

28 West 005 INDUSTRIAL AVE. 
BARRINGTON, ILLINOIS 60010

DOŚWIADCZONA kobieta do szy­
cia na maszynie “overlock” oraz 
mężczyzna do krojenia materiałów. 
975-9750.

WEEKEND FACTORY
Work Saturday and Sunday. Three 
shifts available. Must speak, read 
and write English. $3.35 per. hr. 
Apply: Monday thru Friday, 9 
A.M.-12:00 and 1 P.M:-3 P.M.
________ 2730 N. Paulina

* Praca
DROP OFF CLEANERS 

FORT SHERIDAN 
Needs a tailor & counter person. 
Experience preferred. Hours 9:30 - 
5 P.M. Must speak English.

Call: 675-0302
SEAMSTRESS/TAILOR

In home work. Must be able to re­
pair all parts of mens clothing. 

Call: CARMEN or ROMAN
829-0001

MACHINISTS
2 exp’d machinists, 15-20 years exp. 
Own tools preferred. Salary open. 
Must speak English.
__________ 287-1600___________

SHIPPING CLERK
Responsible person to work in shipp­
ing dept. & do in town deliveries. 
Must have previous shipping exper­
ience & have a good driving record. 
We offer excellent pay & benefits.

KEATS MFG. CO.
1227 Dodge Ave. 

EVANSTON, ILLINOIS 
764-1822

Health Care

LPN’S
$8.50 per hour. We will train you. 
Excellent working conditions and 
bonuses. Must speak English.

897-8714
TAKING APPLICATIONS FOR 
GENERAL OFFICE WORK 

In a travel agency. English/Polish 
required. Some typing. Top pay for 
right person.

745-2962 — ask for Paula.

HOTEL
Positions available for full and part-time 
housekeepers; also accepting applica­
tions for full and part-time guest service 
representatives. Must speak English.

Please apply in person
BEST INNS OF AMERICA 

3010 Finley Road 
Downers Grove, IL 60515 

£O£
ZATRUDNIĘ 

NATYCHMIAST 
ambitnych pracowników z pozwo­
leniem na pracę i 2-letnim pobytem 
w Chicago.

342-1392 — pytać o WIESŁAWĘ 
F/TlubP/T

Natychmiastowe otwarcie dla kilku 
ambitnych osób chcących zrobić 
karierę i pieniądze w dużej kompa­
nii. Zapewniamy trening.

Proszę dzwonić:
NORTH: 452-6470
SOUTH: 847-5665 

_______ MR. MARTYNA_______

CASHIER 
NEEDED 

bi-lingual Polish-English. Company 
is looking for mature, well orga­
nized, hard working individual. 
FULL and part time positions. 
Apply in person: from Monady — 
Friday.

3401 W. 47th St., Chicago 
or call Jean 376-34Q0 ext. 300 or 301

POTRZEBNY 
SPAWACZ MIGOWY 
i pracownicy do fabryki 

metalowej w Bensenville. 
Wymagana znajomość j. ang.

Tel.: 595-7320________
MĘŻCZYZNA I KOBIETA 

do sprzątania na nocną zmianę. 
Północne przedmieścia. Trochę 
angielskiego wymagane. 25-30 go­
dzin. Zgłaszać się osobiście: od 10 
a.m. — 6 p.m.

4332 N. California 
Chicago, Ił.

ANATOL MANUFACTURING INC. 
kompania budująca automaty montażowe 

Poszukuje:
* kreślarza inżyniera do rysowania detali z rysunków złożonych. 

Praktyka kreślarska oraz j. angielski pomocny.
* Technika elektryka inżyniera 3 lata doświadczenia. 

Znajomość sterowania (przekaźniki) kanele, (PLC kontrolerzy) 
oraz czytanie schematów elektrycznych.

Tel.: 949-0330 od 7 A.M. — 5:30 P.M.
1060 High St. Mundelein, II. 

(30 min. na północ od O’Hare)

PROOF OPERATOR
Wolimy z doświadczeniem. Porozma­
wiamy z każdym, kto posiada “w/10 
key” doświadczenie. Odpowiednie wy­
nagrodzenie. Zgłaszać się:

Continental Bank of Buffalo Grove
555 W. Dundee Rd.
Buffalo Grove, IL

Trochę angielskiego wymagane.

PRACA W BIURZE
na cały lub pół etatu. Dobre zarobki. 
Stały pobyt konieczny. Dzwonić od 
godziny 2-giej po południu.

Tel: 342-1990
Grażyna

KOBIETY, MĘŻCZYŹNI 
IPARY

Bardzo dobrze płatne prace. Na 
FLORYDZIE, w KAROLINIE, w 
GEORGII oraz innych stanach po­
łudniowych a także w NOWYM 
JORKU.
Zorganizowany przejazd i zapew­
nione mieszkania. Informacje i za­
pisy w godz. 9 A.M.-7 P.M.

4800 N. Milwaukee, pok. 201 
TEL: 283-2200 lub 777-6931

★ Praca Męska
MACHINE OPERATOR

Small manufacturer requires per­
son with minimum 3 years experi­
ence on metal working machine. 
Must be able to supply good work 
references.

Call 666-5503
POTRZEBNI

Piekarz-pomocnik piekarza oraz cukier­
nik. Proszę wysłać życiorys (resume) pod 
adres i

1620 E. Capital Drive 
P.O. Box 71117 

Milwaukee, Wise. 53211
POTRZEBA 3 LUB 4 MĘZCZYZN 
z doświadczeniem do prac kontrak- 
torskich. Zostawić wiadomość na 
taśmie.

736-9082
FULL TIME NIGHT POSITION

6 days a week. $5.00 starting. Ex­
perience using cleaning machines 
required. Must speak some English. 
Good working conditions.

Call Mr. Harbold
527-5800, ext. 466

* Biuro Do Wynajęcia

Rozmaite

★ Kontraktorzy

AUTA UŻYWANE

* AUTO

Wypłacić dla $500.00

NIE PODLEGA WYMIANIE NA GOTÓWKĘ

Musi być przedstawione w chwili wypisywania. 
Czek ważny przy zakupie minimum za sumę $3,000

ZGUBIONO paszport na nazwisko 
Henryk Sawicki. Znalazca proszony 
o kontakt telefoniczny. 583-6062.

Airway Honda 
4950 S. Pułaski 
Chicago, Illinois

NAPRAWA Lodówek. Gwarancja.
Tel.: 736-5635

NAPRAWIAM samochody uciebie 
lub u siebie. 282-3881.

Z POWODU wyjazdu sprzedam 
urządzenia do sklepu spożywczego. 
Cena okazyjna 478-1139. 

WYNAJMĘ pomieszczenie skle­
powe. Milwaukee/Montrose. Tel. 
282-1551—777-6101.

4 FURNISHED rooms 1813 N. Fair- 
field. 227-2184 WYPEŁNIAM podatki 5205 W. Bel­

mont. Tanio. 777-0655

5455 N. Milwaukee Ave. Chicago. II. 
Tel. 631-5463 lub 631-9000

Codziennie 9-9. piątek, sobota 9-6 
ZAMKNIĘCI W NIEDZIELE

Ponad 100 
Nowych 88 r. Hond

★ Przeprowadzki
.u 1 . i___ u.

NAPRAWA
JJJDÓWEK, PRALEK, 

SUSZAREK, KUCHENEK. 
685-7052

ZAKŁAD KRAWIECKI 
na sprzedaż w Bensenville. $8,000.00 

595-5045 w jęz. ang.

4950 S. PULASKI Tel. 582-5000
“TWÓJ LOKALNY DEALER HONDA” 

DUŻY WYBÓR NOWYCH
I UŻYWANYCH SAMOCHODÓW

14
NAPRAWIAM samochody u siebie 
lub ciebie. 286-6682.

6 POKOJOWE MIESZKANIE 
Z 3 SYPIALNIAMI

z garażem na 2 auta. $600. Łącznie z 
ogrzewaniem i gazem do gotowa­
nia.
NARRAGANSETT-EDDY 283-8633

ZGINĄŁ 
PASZPORT POLSKI

Na nazwisko Wiesława Roman- 
kiewicz, wydany w 1982 roku, 
przez KWMO, w Legnicy. Znalaz­
ca proszony dzwonić na nr tel.

284-8446 

Zapraszmy od 11-8-ej
GOLD MART 

3113 N. Milwaukee
Tel: 463-5583

P.S. Skupujemy wszelkie wyroby ze złota i srebra.

PO CENIE HURTOWEJ 
DLA PRYWATNYCH 

OSÓB

WSZYSTKIE NASZE UŻYWANE SAMOCHODY MAJĄ 
GWARANCJI NA 3 MIESIĄCE LUB 3,000 MIL

DO WYBORU SETKI UŻYWANYCH SAMOCHODÓW JEDNEGO 
WŁAŚCICIELA. POŻYCZKA DO 48 MIESIĘCY DLA KWALIFIKUJĄCYCH 

’ SIĘ NABYWCÓW.
RÓG LARAMIE-IRVING PARK RD.

(naprzeciwko Lynch Ford) 
Obsłużą Was mówiący po polsku.

LEON TOMCZYK i ROMAN BRACH
794-7984

Godz. od poniedziałku do piątku 9-9; sobota 9-6.

Prosimy pytać o mówiącego po polsku
ADAMA INDYK Tel. 582-5000

Godziny: od poniedziałku do czwartku 9:00 — 9:00 piątek 9:00 — 6:30 
Sobota 9:00 — 5:00

OKAZJA
Zarób 68% w ciągu miesiąca 

inwestując $1,000.
$1,000 + $770 = $1,770

Tel.: 725-6024 od 9 a.m. — 12

Począwszy od

$300
Również 

nowe samochody 
MÓWIMY PO POLSKU 

pytać o 
JANA BAŃKĘ

PRZEPROWADZKI. 486-2911.

PODATKI
FACHOWO ROZLICZAM
Gwarancja najwyższego należne­
go zwrotu.

698-5208

NAJLEPSZE FUGOWANIE 
Oraz Szereg Innych Robót Jak: 
Murowanie, roboty cementowe, tynki gładkie i 
zakrapiane kolorem, pisakowanie ścian, mycie 
chemiczne, wstawianie glass block, shingle 
roofing, wykonuje:

WALLY TUCKPOINTING CO.
Dla seniors citizens 10% zniżki. Po wycenę 

proszę dzwonić 24 godziny na dobę na numer

794-1736

Do Wynajęcia
STUDIO APARTMENTS

1 i 2 Syp. Mieszkania
Od $230. Ogrzewanie i gaz do got. Włą­
czone. Umowa i depozyt wymagane.

973-6550 743-7239 
w jęz, angielskim.

Interesy______*
MACHINE SHOP FOR SALE 

Punch presses, drill presses, grind­
ers & lathes, milling machines, 
small tools, office equipment, etc. 
Call Mon.-Fri. from 9 a.m. to 3 p.m. 

622-3113.
ABRO MFG.

_________ 1833 N. Long_________
TOWARY NIEZBĘDNE DI A 

POWRACAJĄCYCH DO POLSKI 
—Transformatory; Posiadamy transformatory do 
wszelkich urządzeń np; piec mikrofalowy, magneto­
wid, magnetofon, suszarka.
—Aparaty fotograficzne automatyczne z wbudowaną 
lampą błyskową ©d $25 w zywż (Pentax, Konica, Ca­
non, Yashica, Ikon, Konin, Minolta).
—Filmy kolorowe po cenach niższych niż w Polsce. 
—Telefony na polski system od $6 w zwyż. Posiadamy 
także telefony bezkablowe 110/220V.
—Magnetofony dwu kasetowe 110/220V z radiem ste­
reofonicznym.
—Wykrywacze radaru, gry elektroniczne, wieczne pió­
ra chińskie, piórniki, linijki z kalkulatorem słone­
cznym, słoneczne kalkulatory naukowe, zapalniczki, 
baterie do ładowania i prostowniki 110/220V, lornetki 
japońskie, różańce które świecą w ciemności. 
—ATLANTIC—zegarki szwajcarskie od $30 w zwyż, 
zegarki elektoniczne, długopisy z zegarkiem, elektro­
niczne breloczki do kluczy, kredki i mazaki, kosmetyki. 
—Wywołujemy w ciągu 24 godzin filmy; (24 zdjęcia 
$3.95, 36 zdjęć $5.95).
—Po najniższych cenach, oferujemy wyroby ze złota i 
srebra. Posiadamy piękne korale oraz wyroby ze złota i • 
korala.

Praca Męska
MECHANIC/BODYMAN 

EXPERIENCED 
Own tools, Good benefits. Competi­
tive pay. Must speak English.

Call 344-1900. Apply at: 
1900 Maywood Dr. 
Maywood, Illinois

DENTYSTA
DR. WANDA ROGALSKA 
Nowoczesny gabinet. Pacjenci pry­
watni lub ubezpieczeni. Spłaty w ra­
tach. ZJjęcie i konsultacja bezpłatnie 
BEZBOLESNE LECZENIE 
4417 N. Central ☆ 282-4021

* AUTO

★ Naprawy Lodówek
1

Ponad 20 używanych samochodów 
z niskim milażem, poniżej. $4.000

»]

JANITORIAL 
MAINTENANCE

Full tiem. Some benefits. Must 
speak some English. 
344-1900. Apply at: 

1900 Maywood Dr.
Maywood, Illinois
POTRZEBNY

TOOL & DIE MAKER 
(Narzędziowiec) przynajmniej 5 lat 
doświadczenia oraz maszynista do 
obsługi frezarek i szlifierek.

Pytać o Wesley:
742-5779

Auto Mechanic
AUTOMOTIVE TRANSMISSION 

MECHANICS
Busy transmission shop in Arlington 
Hts. need experienced trans. R&R person 
immediately. Must have tools. Must 
speak English. Top pay, bonuses, paid 
holidays, uniforms, and overtime.

Call: 577-3855

POTRZEBNY DO 
ZAKŁADANIA DACHÓWEK 

i Ogólnej Stolarki 
Zgłoszenia osobiście. 
3116 W. Belmont

9 A.M.-10 A.M.

MACHINIST
Growing company has a position avai­
lable for a mature machinist. Experience 
with vertical mill and engine lathe ne­
cessary. Duties to include small produc­
tion runs and prototype work. Excellent 
benefits including full medical/dental 
insurance. Must have good command of 
English language. Please apply in per­
son at:

ELECTRO SPRAYER SYSTEMS 
4225 Transworld Road 
Schiller Park, Il 60176

MACHINE 
OPERATOR

Full time employment available for 
operators of drilling, tapping, and 
automatic screw machine, as well 
as turret lathes. Some experience in 
set-up and blueprint reading neces­
sary. For appt., Mon.-Fri. 9 to 4 p.m.

343-4092
(Melrose Park)
MACHINIST

Must be able to set-up and operate 
machines, read blue print and work 
with minimum supervision.

Apply irt person:
M.N. INDUSTRIAL

CO., INC. 
4334 W. Division

PRZY JMĘ doświadczonych pracow­
ników do instalacji sidingów i 
rynien. Tel.: 390-8529

STOLARZE
Praca wewnątrz. Znajomość języ­
ka angielskiego pomocna, lecz nie 
konieczna.

252-3773 w jęz. angielskim.
POTRZEBNI MĘŻCZYŹNI 

do sprzątania biur w północno- 
zachodnich przedmieściach. Muszą 
mieć samochód, prawo jazdy i poz­
wolenie na pracę. $5 na godz. 40 go­
dz. tygod. Proszę dzwonić od ponie­
dz. do piątku.

736-2204 — pytać o John
POTRZEBNI MĘŻCZYŹNI 

DO SPRZĄTANIA 
sklepów detalicznych. 3 zmiana. 
Wymagane doświadczenie i samo­
chód. Dzwonić tylko wieczorem od 8 
— 10-ej.

Tel.: 629-0400
POTRZEBNY DOŚWIADCZONY 
BLACHARZ SAMOCHODOWY 

Dobre warunki. 
3518 W. 63rd. St.

776-5888
POTRZEBNY PRACOWNIK 

DO FUGOWANIA 
dobra zapłata, stała praca, bezp­
łatne zamieszkanie. Musi posiadać 
prawo jazdy na stan Illinois.

634-3391

MASZYNISTA
Operator tokarki lub szlifierki. Mu­
si samodzielnie ustawiać maszyny. 
Własne narzędzia i przynajmniej 5 
lat doświadczenia wymagane. An­
gielski niekonieczny. Zgłaszać się 
osobiście.

N. J. C. MACHINE CO. 
8338 47th St., Lyons, II.

Do Wynajęcia
4 POKOJOWE MIESZKANIE

2 sypialnie, okolica Milwaukee/Ash­
land. $350 miesięcznie plus depozyt.

486-7451
UMEBLOWANE mieszkanie z jed­
ną sypialnią, ogrzewanie włączone, 
przy ul. Milwaukee, między Irving 
Park i Montrose. Tel.: 967-5605, po 
8-ej.

I
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Unemployment Rate

u

7.5%

7 0%

6 5%

5 5%

opi tu.ipi

gubernatora 
Terry Bar- 
wystąpienie

W ramach dążenia do decentra­
lizacji zarządzania rada chicago- 
skiego okręgu parków głosowała w 
czwartek za utworzeniem pod- 
okręgów (13 do 17), których kie­
rownicy byliby odpowiedzialni za ich 
działalność. Decyzja została podję­
to stosunkiem głosów 4 do 0 przy 
czym jeden z członków rady był 
nieobecny.

Podjęcie decyzji stanowi rozwią­
zanie głównej części planu reorgani­
zacyjnego, którego realizacja była 
troską rady od czasu usunięcia by­
łego superintendenta Edmunda L. 
Kelly’ego przed 21 miesiącami.

Kompromis nastąpił po wielu 
ostrych debatach pomiędzy człon­
kami rady i grupami społecznymi 
oraz starciu pomiędzy szefem ad­
ministracyjnym Jesse’m D. Madi­
sonem a jednym z komisarzy Wal­
terem Netschem, dotyczącym licz­
by podokręgów.

Nowy system zarządzenia ma 
wejść w życie na początku przyszłe­
go miesiąca, zastępując system Kel- 
ly’ego, w którym wszystki funkcje 
konserwacyjne były scentralizo­
wane. Krytycy tego systemu zarzu­
cali mu powodowanie opóźnień na­
praw i nieudolność w utrzymywaniu 
porządku.

Okręg był podzielony na 10 pod­
okręgów, lecz kierownicy poszcze­
gólnych parków byli odpowiedzialni 
wyłącznie za programy rekreacyj­
ne. Większość krytyków zgadza się, 
że w tym względzie system okazał

Lowest 
Unemployment

We wtorek w federalnym Sądzie 
Rejonowym, złożona została pety­
cja kwestionująca prawo stanu Illi­
nois, regulujące sprawę kary śmier­
ci i domagająca się wstrzymania 
egzekucji Charlesa Walkera, której 
termin został wyznaczony na dzień 
10 maja bieżącego roku.

Ta sama petycja domaga się 
również stwierdzenia ponad wszel­
ką wątpliwość, czy Walker zrezyg­
nował z dalszych apelacji dobro­
wolnie, czy jego decyzja została 
podjęta pod wpływem działania izo­
lacji i stanu psychicznego, któremu 
poddają się skazani na śmierć.

Petycja została złożona przez gru­
pę ludzi nazywających się przyja­
ciółmi Walkera.

Pomimo to, że skazany domaga 
się wykonania wyroku odkąd został 
on ogłoszony w roku 1984, grupy 
przeciwników kary śmierci, takie 
jak Illinois Coalition Against the 
Death Penalty, skutecznie interwe­
niują.

Walker został skazany na śmierć 
za morderstwo dwóch osób, po­
pełnione w roku 1983, podczas 
którego zrabował $40. W czasie kon­
ferencji prasowej, przeprowadzo­
nej 21 stycznia bieżącego roku,

Prok. Daley zaapelował do mie­
szkańców Chicago i powiatu Cook, 
aby ze skargami w sprawie nieucz­
ciwych szkół biznesowych telefo­
nowali do jego biura, do działu d/s 
oszustw popełnionych na konsumen­
cie (Consumer Fraud Division), tel. 
443-4600.

zgodziła się ona na zwrócenie róż­
nego rodzaju opłat pobranych od 
studentów, zapłacenie grzywny oraz 
na bezpłatne powtórzenie kursu 
“word processing’’ dla tych osób, 
które nie uzyskały odpowiedniego 
przygotowania zawodowego po 
pierwszym przejściu takiego kursu.

Gazeta “Sun—Times” ujawniła, 
że Metropolitan Skills Center nie 
tylko, że nie posiada licencji na wy-, 
kładaniie “word processing” ale 
również nie posiada odpowiednich 
maszyn (word processor) do ćwi­
czeń, ani też wykładowców.

6 0%

Plan Podróży Thompsona 
Do Związku Sowieckiego
Z powodu dwukrotnej zmiany 

terminu konferencji z udziałem 
przedsiębiorców amerykańskich i 
sowieckich, gubernator James 
Thompson dwa razy odkładał wy­
jazd do Związku Sowieckiego.

Tym razem, jak poinformowali 
współpracownicy Gubernatora, po­
dróż została zaplanowana na kwie­
cień.

Konferencja ma się odbyć w 
dniach od 9 do 14 kwietnia.

Kolejne posiedzenie Rady Miej­
skiej zaplanowano na 30 marca, 
ale przewodnicząca Komitetu d/s' 
Przepisów, aid. Anna R. Langford 
(16 warda) obiecała, iż już w tym 
tygodniu rozpocznie przygotowania 
do pozbawienia aid. Dorothy Till­
man (3 warda) — przeciwniczki 
Sawyera — funkcji przewodniczą­
cej Komitetu d/s Mieszkaniowych.

Należy podkreślić, że w przypad­
ku zatwierdzenia przez Radę Miej­
ską rezolucji o zmianę przewodni­
czących niektórych komitetów, 
Sawyer nie będzie mógł nawet wy­
korzystać przysługującego mu pra­
wa weta, ponieważ weto postawić 
może tylko mayor wobec rozporzą­
dzenia miejskiego, ale nie wobec 
rezolucji. Przyjęcie rezolucji przez 
Radę Miejską gwarantowane jest 
dopiero dwiema trzeciami głosów 
ojców miasta.

WASHINGTON — Departament Pracy podał, że w styczniu 
br. poziom bezrobocia spadł do 5.7 proc. Jest to najniższy 
wskaźnik od 1979 roku. (UPI)

południowej części miasta, który 
nie będzie głosował na ówczesnego 
mayora Harolda Washingtona po­
winien zostać powieszony.

W chwili obecnej, z powodu za­
rzutów w związku z powyższą wy­
powiedzią, Pinchamowi grożą kon­
sekwencje dyscyplinarne

Powiatowe stow, adwokatów, 
składające się z samych czarnych 
pracowńików — Cook County Bar 
Association oraz organizacje reli­
gijne i społeczne, włącznie z 
NACCP i Operation PUSH, zwró­
ciły się w czwartek do Sądu Naj­
wyższego z apelem o wyznaczenie 
na miejsce Simona sędziego rasy 
czarnej, który pozostałby na tym 
stanowisku aż do roku 1990, czyli do 
czasu najbliższych wyborów.

Nie oczekuje się, żeby sąd miał 
podjąć decyzję w tej sprawie jesz­
cze w tym miesiącu, lecz przepro­
wadzanie wywiadów z kandydata­
mi już się rozpoczęło.

Walker powiedział, że “nie chce, nie 
prosi i nie docenia” starań czynio­
nych przez wspomniane grupy.

Sąd Najwyższy stanu Illinois uznał 
w styczniu, że Walker jest całkowi­
cie odpowiedzialny za swoje decyz­
je i przysługuje mu prawo zrezyg­
nowania ze składania apelacji.

Wtorkowa petycja zarzuca, że 
podejście prawa stanu Illinois do 
kwestii wyroków śmierci jest nie­
zgodne z konstytucją, ponieważ daje 
prokuratorowi nieograniczoną swo­
bodę w decydowaniu czy należy się 
takiej kary domagać.

Naczelny prawnik 
Jamesa Thompsona, 
nich, oświadczył, że 
grupy nie ma większych szans po­
wodzenia, ponieważ nie posiada 
podstaw prawnych. W związku z 
tym wszystko wskazuje na to, że 
jeżeli Walker nie zmieni swojej po­
stawy wyrok zostanie wykonany w 
oznaczonym terminie.

"Przyczyniłem się do wielu si­
wych włosów na skroniach mojej 
matki i wielu ludzi cierpiało przeze 
mnie przykrości, zmartwienie i 
ból” — powiedział Walker — “Wie­
lu ludzi boi się śmierci. Ja Nie. Zaw­
sze byłem śmiałkiem.”

T. Elzey Nowym 
Dyrektorem 
d/s Budżetu

Nowym dyrektorem miejskim d/s 
budżetu został w ub. tygodniu, 
Thomas J. Elzey. 34-letni Elzey 
otrzymał roczne wynagrodzenie 
$78,600.

Burmistrz Eugene Sawyer uza­
sadnił wybór Elzey’a ogromnym 
doświadczeniem tego ostatniego w 
dziedzinie finansów i administracji.

Elzey zatrudniony był przez osta­
tnich 16 miesięcy w Chicagoskim 
Okręgu Parków na stanowisku z-cy 
głównego superintendenta.

krytyczny.
Po odzyskaniu na chwilę przy­

tomności, Rebecca nie potrafiła 
jednak nic powiedzieć na temat 
okoliczności tragedii, którą zakoń­
czył się rozrywkowy weekend. Po 
prostu powiedziała policji, że nic nie 
pamięta.

Detektywi prowadzący śledztwo 
poinformowali również, że jak 
dotychczas nie znaleziono jeszcze 
broni z której strzelano do Espa- 
rzów. Udało się natomiast odnaleźć 
torebkę Rebecci — w stawie, znaj­
dującym się niedaleko od miejsca, 
w którym stał van.

W torebce były pieniądze. W kie­
szeni garnituru Richarda znalezio­
no jego portfel — również z pienię­
dzmi. Najprawdopodobniej — zda­
niem detektywów — motywem zbro­
dni nie był rabunek.

Niepoprawny Doktor
Dr Andrew Miesz, 58-letni lekarz za­

mieszkały przy 2800 N. Lake Shore 
Drive, oskarżony wcześniej o oszu­
stwa, został ostatnio oskarżony po 
raz drugi, tym razem o nielegalne 
uprawianie praktyki lekarskiej i 
przepisywanie środków farmakolo­
gicznych.

Rzecznik biura prokuratora sta­
nowego Lisa Howard, poinformo­
wała, że dr Miesz stracił w roku 1978 
licencję i został osadzony w więzie­
niu w Teksasie. Po warunkowym 
zwolnieniu w roku 1980 Miesz otrzy­
mał “warunkową” licencję stanu 
Illinois i pozwolenie na kontynuo­
wanie praktyki pod nadzorem inne­
go lekarza. Oskarżony jest jednak 
posądzony o prowadzenie nielegal­
nej kliniki, przy 353 W. Division i 
przepisywanie lekarstw osobom ko­
rzystającym z opieki społecznej

Morderstwo w Tajemniczych 
Okolicznościach

się bardzo sprawny.
Według nowego systemu utwo­

rzonych zostanie 13 podokręgów, 
składających się z jednego więk­
szego parku i kilku podlegających 
mu, przy czym Madison będzie miał 
prawo zwiększenia liczby podokrę­
gów do 17.

Nowy system przewiduje również 
4 parki regionalne.

Poplecznicy decentralizacji prze­
widują, że zwiększenie zakresu 
czynności kierowników poszczegól­
nych parków przyczyni się do lep­
szego przystosowania ich do po­
trzeb lokalnych mieszkańców. Po­
nadto oczekuje się, iż fakt ten skłoni 
okolicznych rezydentów do więk­
szego angażowania się w sprawy 
parków.

Śmierć 13-letniego 
Rowerzysty

W sobotę po godzinie 6 wieczo­
rem, w Mt. Prospect, 13-letni chło­
piec, jadący na rowerze, został ude­
rzony przez samochód i zmarł w 
szpitalu Nortwest Community w 
Arlington Heights.

Kierowca, który najechał na 
chłopca, Samuela Smitha, nie zo­
stał do tej pory oskarżony.

Ofiary Ulicznej 
Strzelaniny

W niedzielę nad ranem, około go­
dziny 1:15, niezidentyfikowany 
osobnik, strzelający do grupy ludzi 
stojących na ulicy, zabił 33-letniego 
Guadalupe Avile i zranił jego szwa­
gra, 24-letniego Salvadore Rami- 
reza.

Według zeznań świadków napast­
nik był pod wpływem środków odu­
rzających.

Pożar w Little Village 
Zniszczył 3 Budynki

Pożar, który wybuchł w niedzielę 
rano w budynku znajdującym się 
przy 3145 W. Cermak Rd. uszkodził 
również 2 sąsiednie budynki.

Na szczęście podczas pożaru nikt 
nie został ranny, tylko jedna rodzi­
na pozostała bez dachu nad głową.

Policja chicagoska prowadzi do­
chodzenie w sprawie zamordowa­
nia 27-letniego, Richarda Esparza 
oraz postrzelenia jego żony, 26- 
letniej Rebecci, mieszkańców dz­
ielnicy Kelvin Park, w Chicago.

Według doniesień śledczych, do 
incydentu doszło w nocy z soboty na 
niedzielę, w niezwykle tajemniczych 
okolicznościach.

Richard i Rebecca Esparza ucze­
stniczyli krytycznego wieczoru — 
wraz z grupą przyjaciół — w przy­
jęciu weselnym w jednej z restau­
racji w północno-zachodniej 
dzielnicy miasta. (Matka Richarda 
wyszła po raz drugi za mąż). Około 
północy rozbawione towarzystwo 
przeniosło się do innego likalu — w 
zachodniej dzielnicy Chicago.

Ponieważ, w pewnej chwili Re­
becca poczuła się źle, Richard wziął 
od przyjaciół kluczyki od ich furgo­
netki — “vana”, aby żona mogła 
tam chwilę odpocząć. W momencie, 
gdy opuszczali restaurację, po raz 
ostatni widziano Richarda żywego. 
Państwo Esparza już nie wrócili do 
swych bawiących się przyjaciół.

Jak później zeznał właściciel va­
na, nie zwrócenie kluczyków nie 
zdziwiło go; domyślił się, że Espa­
rza — którzy byli jego dobrymi 
przyjaciółmi — pojechali do domu 
jego samochodem.

W niedzialę policja znalazła ma­
łżeństwo Esparza oraz vana na po­
łudniowym krańcu Chicago, w od­
ludnej, zalesionej okolicy, w pobliżu 
134th St., i autostrady Calumet 
Expy., w odległości ok. 20 mil od 
restauracji, w której po raz ostatni 
ich widziano. Ciała Richarda i Re­
becci znajdowały się na przednim 
siedzeniu.

Od razu ustalono, iż Richard zo­
stał zastrzelony. Rebecca była 
“tylko” ranna i bestialsko pobita. 
Stan jej zdrowia oceniany jest iako

Nieuzas _ Napad
W sobotę rano czworo młodych 

ludzi, Tina Roe (25), Sean Kęys 
(18), George Kessinger (24) i Shan­
non Meyers (16) zostali napadnięci 
w Pulaski Woods Forest Preserve 
przez 42-letniego Paula Flowersa, 
który w około 2 godziny później od­
dał się w ręce policji.

Podczas ataku Kessinger odniósł 
rany klatki piersiowej.

Atak Flowersa nie był niczym 
uzasadniony. Wyznaczono kaucję w 
wysokości $500 tys.

Rada Okręgu Parków 
Zaakceptowała Decentralizację

Próby Powstrzymania Egzekucji 
Skazanego Na Śmierć

Burmistrz Eugene Sawyer 
oświadczył pod koniec zeszłego ty­
godnia, że nie pragnie zemsty na 
swych wrogach politycznych, za 
spowodowanie porażki w wyborach 
na komitymanów czterech sprzy­
mierzonych z nim radnych.

Jak już informowano wybory na 
komitymanów przegrali: aiderman 
William C. Henry (24 warda), aid. 
Sheneather Butler (27 warda), Wil­
liam Beavers (7 warda) oraz aid. 
Marlene Carter (15 warda).

Żądania usunięcia aldermana 
Timothy Evansa (4 warda) ze stano­
wiska przewodniczącego wpływo­
wego Komitetu Finansowego Rady 
Miejskiej nasiliły się zaraz po wy­
borach, które odbyły się 15 marca. 
Evansowi właśnie — głównemu 
przeciwnikowi politycznemu Saw­
yera — przypisuje się odegrania 
głównej roli w porażce czwórki w/w

Wyborcy w Pow. Will 
Za zmianę Formy Rzędów 
Wyborcy w powiecie Lake wypo­

wiedzieli się — w referendum wy­
borczym w ub. wtorek — przeciwko 
zmianie formy rządów. Natomiast 
wyborcy w pow. Will—w analogicz­
nym referendum — opowiedzieli się 
za zmianą formy rządów.

W rezultacie referendów, władze 
w powiecie Lake nie ulegną zmia­
nie, zaś w powiecie Will nabiorą 
charakteru wykonawczego.

Już w listopadowych wyborach 
powszechnych mieszkańcy powiatu 
Will będą mogli wybrać nowego — 
demokratycznego lub republikań­
skiego — przewodniczącego rady 
powiatowej.

Żegnamy Samsona ...
Ulubieniec publiczności Brook­

field Zoo — Samson, goryl nizinny 
zmarł w ub. czwartek w szpitalu dla 
zwierząt. Jak wykazała autopsja 
bezpośrednią przyczyną śmierci 30- 
letniego Samsona był guz mózgu.

Samson zabawiał zwierdzających 
Brookfield Zoo od 1980 r. 450- 
funtowy Samson był największym 
gorylem w historii tego zoo.

Warto dodać, że goryle żyjące w 
niewoli mogą osiągnąć wiek ma­
ksimum 45 lat — a więc Samson 
mógł jeszcze pożyć.

“Wrogów Sawyera Należy 
Pozbawić Władzy”

Apelują Stronnicy Burmistrza
radnych, w staraniach o stanowisko 
komitymanów.

Od samego początku, tj. od chwili 
objęcia przez E. Sawyera urzędu 
burmistrza 2 grudnia, 1987 r., jego 
stronnicy apelowali o pozbawienie 
wpływowych stanowisk jego wro­
gów politycznych —' a przede 
wszystkim T. Evansa, uważanego 
za promotora wrogich Sawyerowi 
sił.

Sawyer oświadczył, że apelował 
do swych stronników, aby nie mścili 
się na przeciwnikach. Burmistrz po­
wołał się nawet na biblię, która na­
kazuje wybaczać bliźniemu. Dodał, 
iż posiada za sobą większości głosów 
Radzie Miejskiej, w związku z czym 
tego rodzaju zemsta nawet nie jest 
potrzebna.

Wśród tych, którzy ponaglali Saw­
yera, aby “zdegradował” swych 
przeciwników był również aider­
man George J. Hagopian (30 war­
da) . Powiedział on wprost Sawye­
rowi, że utrzymywanie na pocze­
snych stanowiskach wrogów wy­
gląda, tak jakby lekceważył swych 
przyjaciół—którzy za oddanie i soli­
darność nie dostali żadnego wyna­
grodzenia.

Równocześnie Hagopian ostrzegł 
Sawyera, że jeśli nie będzie on 
“twardszy,” to ani się obejrzy, jak 
jego wrogowie zniszczą go zupełnie.

Szkoła Zwróci 
Uczniom Pieniądze

Epilog Sprawy Założonej Przez Prok. Daley
Szkoła biznesowa pn. Metropoli­

tan Skills Center, znajdująca się 
przy 700 W. 63rd St., zgodziła się 
ostatnio na zwrócenie w sumie $300 
tys. swym uczniom, którzy opłacili 
naukę na kursie komputerowego 
maszynopisania (tzw. word proces­
sing), nie posiadającym stanowej 
licencji upoważniającej do wykła­
dania tego rodzaju przedmiotu.

Niniejsze odszkodowanie jest wy­
nikiem sprawy sądowej jaką za­
łożył w imieniu poszkodowanych 
ucznów prokurator stanowy pow. 
Cook, Richard M. Daley.

Warto przypomnieć, że prok. Da­
ley wytoczył sprawy sądowe kilku 
szkołom biznesowym, których dwu­
znaczna działalność została ujaw­
niona w serii artykułów w gazecie 
“Chicago Sun—Times”.

W przypadku szkoły Metropolitan 
Skills Center sprawa zakończyła się 
korzystnie dla uczniów ponieważ

Zmiana Przewodniczącego 
GOP Pow. Cook?

Czy J. Dvorak Pozbawi Stanowiska D. Tottena?
28 marca odbędą się wybory no­

wego przewodniczącego Partii Re­
publikańskiej Pow. Cook. Już w tej 
chwili wiadomo, że obecnemu prze­
wodniczącemu powiatowej GOP — 
Donaldowi Tottenowi poważnie za­
graża utrata tego stanowiska. 
Kontrkandydatem Tottena jest wi- 
ceszeryf pow. Cook i nowy komity- 
man 18 wardy — James Dvorak.

Jak już wielokrotnie informowa­
no, Dvorak niedawno zmienił przy­
należność partyjną z demokratycz­
nej na republikańską, mniej więcej 
w tym samym czasie co szeryf pow. 
Cook James O’Grady oraz Edward 
Vrdolyak, były przewodniczący 
Partii Demokratycznej Pow. Cook.

Totten wyraził wiarę w to, że nie 
utraci stanowiska na rzecz stosun­
kowo niedoświadczonego, nowego 
członka GOP — Dvoraka. Wyraził 
również nadzieję w to, że lojalni 
członkowie Partii Republikańskiej 
nie oddadzą tak łatwo przywództwa 
w ręce świeżo upieczonych człon­
ków GOP. Dodał, że wielu zasie­
działym republikanom, wręcz nie 
podoba się ekspansja nowych człon­
ków, którzy do niedawna jeszcze 
byli po drugiej stronie barykady.

Dvorak oznajmił, że wysoce nie­
rozsądnym z jego strony byłoby wy­
suwanie własnej kandydatury, gdy­
by “liczby nie były po jego stronie.” 
Wiceszeryf sugerował, iż większość 
komitymanów — 60% — będzie gło­
sować właśnie na niego, a nie na D.

Tottena.
Obserwatorzy zadają sobie pyta­

nie, kogo poprze republikański gu­
bernator Illinois James Thompson, 
nestroa partii, Tottena czy nowego 
członka, Dvoraka. Zapytany wprost 
o opinie w tej sprawie, Thompson 
odpowiedział wymijająco, iż musi 
porozmawiać zarówno z Tottenem, 
jak i Dvorakiem.

Z pogłosek wynika jednak, że po­
dobno Thompson zamierza poprzeć 
Dvoraka, jeśli tylko ten ostatni stwo ­
rzy pewien dystans między sobą a 
Vrdolyakiem.

Jak poinformował jeden z do­
radców Thompsona — którego toż­
samości nie ujawniono — podobno 
największą słabością Dvoraka, jest 
to, że wielu komitymanów kojarzy 
automatycznie jego osobę z Vrdo­
lyakiem. Natomiast do najmocniej­
szych stron Dvoraka należy podob­
no umiejętność poprowadzenia 
kampanii propagandowej i .zbiera­
nie funduszy. Dvorak — zresztą — 
obiecał podobno Thompsonowi — że 
do jesieni, a więc do wyborów po­
wszechnych, zbierze $775 tys. na 
rzecz GOP oraz, że pomoże guber­
natorowi w pracach na rzecz wybo­
ru George’a Busha na prezydenta 
USA.

Ten sam anonimowy doradca 
Thompsona oświadczył, że Totten 
coraz częściej bywa krytykowany 
za brak zdolności rekrutacyjnych 
oraz za to, że nie zebrał dostatecz­
nych funduszy na rzecz GOP.

12 “Wysoko Kwalifikowanych” 
Kandydatów Do Sądu Najwyższego

Stowarzyszenie chicagoskich ad­
wokatów, Chicago Bar Association,” 
ogłosiło w czwartek, że 12z 25 praw­
ników, starających się o zajęcie 
miejsca po odchodzącym sędzim 
Seymourze Simonie, posiada “wyso­
kie kwalifikacje” upoważniające 
ich do zasiadania w Sądzie Najwyż­
szym stanu Illinois.

Wiceprzewodniczący liczącego 21 
tys. członków stow, adwokatów, 
Roy E. Hofer, stwierdził, że jest w 
tej chwili tylu doskonałych i utalen­
towanych kandydatów, i proble­
mem będzie dokonanie wyboru.

Wśród kandydatów posiadających 
“wysokie kwalifikacje” znalazł się 
również sędzia R. Eugene Pincham, 
który został określony, jako ten, 
który “wykazał doskonałą znajo­
mość prawa i zdolności.”

Największą chyba popularność 
sędzia Pincham zdobył sobie pod­
czas przemówienia do członków 
organizacji Operation PUSH, kiedy 
powiedział, że każdy mieszkaniec

Breakdown:
Adult Men:
4.9%
Down 0 2%
Adult Women:
5.2%
Up 0.1%

Whltee:
4.8%
Down 0 2%

Blacks:
12 6%
Up 0 4%

Hlepanlce:
8 3%
Up 1.1%

Teenagers:

15 4%
Down 0.6%
Black
Teenagers:
38 3%
Up 3.3%

LOTERIA
Dla wygody naszych Czytelnikó 
Loterii Stanowej.

Daily Lottery
20 marca, 1988
072

w przekazujemy poniżej wyniki

Pick 4
20 marca, 1988
9 7 0 1

LOTTO Sobota, 19 marca, 88 1 i 25 30 33 38 40

Środa, 16 marca, 1988 13 14 21 24 34 35 36
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